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•• rm 
Po odrzuceniu propozycji pokojowych p1•zez fasz-y• 
tów ateńskich• wojska demokratyczne przyst~pują 

do decydującej walki o wolność na1·0.-u g1•eckiego 
RlYM, PAP. - Rozgłośnia Wolnej Grecji 

·dono~i. że pokojowe propozycje demokratycz­
nego rządu gen. Markosa wywołały w ateń­
skich kołach rządzących i w obozie amery­
krul.skich interwentów poważne zamieszanie. 
Komentator rozgłośni Wolna Grecja podkre­
śla, że naród grecki i demokratyczna opin:a 
całego świata przyjęły propozycje gen. Mar­
kosa z więJkim zadowoleniem. Półoficjalne 
oświadczenie premiera Sofulisa - stwierdza 
komentator - należy uważać za odrzucenie 
pokojowych propozycji demokratycznego rzą 

du greckiego. Chociaż sytuacja greckiej armii 
demokratycznej jest w chwili obecnej o wie­
le lepsza niż rok temu, rząd gen. Markosa 
postanowił uczynić propozycje pokojowe, po­
nieważ wie dobrze, iż przywrócenie pokoju 
w Grecji oraz zagwarantowanie wolności i 
suwerenności kraju jest gorącym pragnie­
niem całego narodu. 

„.Tednakże - kończy komentator rozg1oś­
ni-jeteli faszystowski rząd ateński I imperia 
liści amerykańscy chcą w dalszym ciągu pro 
wad?:ić swą zbrodniczą politykę w Grecji, to 
p-e"kR armia demokratyczna rozponą<lza do­
gfater-rną i1 , by doprrm-adzłe ojnę o • -
efeskiego końca i zape'"-'llić wolność n'lrodo­
wi". 

R.ZYM (RAP) Radio „Wolnej Grecji" donosi, 
te podcia~ swej bytności w Stanach Zjedno­
czonych, Grłswold, zef mis)i amerykańskiej 
w Grecjt w wywiadzie dla prasy oświadciył, 
te w porównaniu z rokiem ubiegłym ARMIA 
DEJ\.fOKRA TYCZNA JEST OBECNIE LICZEB­
NIE Z ACZ, 'IE SILNIEJSZA I ZE W AL CZY 
LEPIEJ NIZ ARMIA RZĄDOWA. 

RZYM, PAP. - Agencja „Elefteri Ellada" 
podaje, że sytuacja na frontach wowy do­
mowej w Grecji przedstawia się w sposób 
następujący. . 

Oddział armii demokratycznej zaatakował 
wojska rządowe stacjonujące w Has~!e. Prie 
chvnik został wyparty z tej miejscowości, któ 

Dr.uqa 
zgon 

rocznica 
K linin 

MOSKWA (PAP) - Z okazji drugiej rocz· 
nicy zgonu Michała Kalinina, przewodniclą· 
cego Prezydium Rady Najwyższej ZSRR. przy. 
padającą na diień 3 czerwca, w miastach ra· 
dz.ie><:k1ch, z którymi iwiązana była najbliżej 
dz!ałalność teqo wielkiego rewolucjonisty, u· 
nąłizono obchody poświęcone iego pamięcl. 

W !..enin9radz!e, gdzie głównie dzialał Ka· 
linin, odbyły się akademie i odczyty w ;i1· 
szczególnych przedsięl.iorstwach i wyżs-zyC'h 
uczelniach. 

W tych dniach wmurowano tablice pam.a·i 
ikowe na wszystkich budynkach, gdzie n·e9Jys 
pracowal luh ukrywał się Kalinin, m. in. na 
domu, gdzie w miei;zka11iu Kalinina odbywały 
si~ jego ikonspirncyjne spotkania z Len'ne>m 
i Stalinem w okresie przygotowail do rewo!t•1 
cji pa7dziern'kowej w 1917 roku. 

ra została zajęta przez armię demokratycz­
ną. 

Oddział armii demokratycznej za~takował 
samochody wojskowe na drodze Varits -
Klidoniacusta. Przeciwnik stracił 5 poległych 
i 8 rannych. 

W rejonie Peloponezu oddziały armii de-

mokra tycznej zaa Lakowały garnizon W rniej­
SCq_WOŚCi Krestens-Olimpias. Po pierwszych 
strzałach garnizon rzucił się do ucieczki. Po­
siłki rządowe, przybyłe z Pyrgos, zostały roz­
bite. 58 żołnierzy armii rządowej wzięto do 
niewoli. W ręce żołnierzy generała Markosa 
wpadły znaczne ilości materiału wojennego. 

Straiki protestacyjne we Włoszech r 
przeciw aresztowan:u działaczy zw~ązkowycil . J, 

RZYM (PAP) - W związku z aresztowa· 
niem 4-ch działaczy Związków Zawodowych 
w Decima Persi<::elo, proklamowano w całej 
prowincji bol01iskiej na jutro strajk generalny, 
który zostanie odwołany dopiero wtedy, kie· 
dy aresztowani wstaną zwolnieni. 

W dniu dzisiejszym wsiyscy górnicy n.· 
wieszą na dlJlie godziny pracę, żeby iaprole· 
st.- w~f Drzeciwko bierności rządu, który nie 

z 
Podcza g yRad 

dysputy 
NOWY JORK, PAP. - W środę wieczorem 

Rada Bezpieczeństwa kontynuowała debatę 

nad sprawą Palestyny. 
Raz jeszcze - oświadczył delegat Izraela 

Eban - postawa Rady Bezpieczeństwa zmu­
sza nas do kontynuowania walki. Zastrze.l(ł 
się on przeciwko ciągłemu niewyznaczaniu 

W lK 
w 

poczynił żadnych kroków, żeby zaradzić kry· 
zysowi, zagrażającemu poważnie górnictwu, 
w szczególności działowi Jignitu, sinrki, as· 
fa/tu i rtqci. ·Dziś wieczorem rozpoczyna się 
strajk metalowców na całej Sycylii na znak 
solidarności i akcją metalowców w Palermo, 

1:_::;. 

którzy 'przejęli kierownictwo stoczni tamtejszej , _, . . " , 
• prowadzą ją, aby nie dopuścić do jej zam· j Ameryk~ns~1 „spec3ahsta. -~ćw.c~y .fa-
kn'.ę<"ia. ~zystów greckich w ;;trzelamu' artvleryJsknn. 

pieczeństwa prowad i. 
a estynie leie się kr 

OC 

przcr. Radę dokładnej daty zaprzestania og­
nia. Mimo, że formalne glosowanie nie mia­
lo joszcz..., miej~ca, Rada Ber,p!cczcństwa przy 
chyliła się do propozycji delegata Syr~i el 
Khoury by wezwać hr. Folke Bernadotte'a do 
ustalenia „możliwie najwcześn'cjszego termi­
nu przerwania działań wojennych''. 

W er-asie debaty nadszedł Jednak telegram 
od Bernadotte nic obiecujący szybkiej akr.Jl 
w tym wr.ględzle. Bernadotte zawiadomił Ra 
dę, że według niego przed wykonaniem roz­
ka7u zaprze~tania ognia należy ustanowić sy­
stem kontroli nad wykonan'em warunkó 'I 
rozejmu. Delegat Izraela Eban oświfl.dczył I jednak przy poparciu USA, że p~erwszą rze-

1 

czą winno być 7aprzest.;inie ognia a dopiero 
nast<;pną - ustalenie ~ ·s!Pmu kontroli. 

W obliczu tegci rodzaju til:dyk', Eban prze 
j strzegł, że jest to ostalnl rozkaz; zaprzestania 

I 
ognia vyd~ny przez Izrael brz uprzr,dnle <:1 

identycznego 'rozkazu ze strnny A. abów. Jed-
1 norześnle Eban zażąda.I i otrzymał zapew-

1 
nienie Wielkiej Brytanii, ie zakaz dostarcza• 
nia broni obu stronom będzie rozciągał Ilię 

I również na zapasy brytyjskie w pa1istwaclt 
I arabskich. 

1
1 Arabom chodzi w!docznie o uzy kanie dal­
i szei zwłoki. Po:;i:erają oni konsekwentnie 

j i plan uorzedniego u!"t;inowienia systemu kon-
1 troli aby - jak t\nerdzą - unikn'lć naru-
1 szenia rozejmu przez sjonistów. 

I 
I Rada zażądała od med:atora Bernadotte'a 
i n'ezwłecznego przedłożenia planu kontroli 'V'Y 

konania warun1<łiw rozejmu. Na po!'iedzeniu 
.' , ,"" czwartkowyrn .Rada kont '11UUJe dehalę ni:łd 
·~ I sprawą realizacji róze,imu - podczas gdy w 
-· ~ Palestynie trwają walki. 

e onsłracie rze 
LONDYN (PAP) - •Sytuacja 

Palestyny przedstawiała się w 
południu według rdaqi agencji 
slępuiąco: 

na front~ch 
czwartek po 
Reute;a, na· 

::-:--:>NT POŁUDNIOWY: ' 
A taki lotnictwa eg'psk_i.l!go na stan'l·viska 

wo!<.k żydowi;kich w okohcy Negbah. w ~no· 
nie Negeb .(pofudniową Palestyna). V•/o .~ka 
egipskie znajdują s:ę 32 km >1a połudn;e r.ct 
Tel-Avivu. 

pr eciw hitlero skie· u a
1 

nd • 
prarowników samnchodnwyrh CIO, zwią7<:k 

WASZYKGTON (PAP) - W toku dalszej 
akcji wielu przywódców politycznych i r-00.1!· 
n~•7.)Ch oraz licznvcli. poważnych orgamzac;. 
r.n.eciw uchwaleniu przei senat ant.ykom~m· 
stycinego projektu Mundta. odbyła się w sn· 
dę wielka manifestacja przed B10/ym D?m.>m 
Manifestację zorganizował specjalnie utwo· 
rzony komitet „dla pokonanrn projektu Murirl· 
ta". Na czele komitetu stai przPwodmczą·: 
trzPc:o; partii w Waszyngtonie, Jerry o.Con· 
nel. M~nife!'tacię prowadzi! wybitny .'pie'»ak 
murzyński. Pau·! Robeson, który w swoim cza· 
s:e napróżno domagał się audiencji u Tru'lla· 
na. 

Akcja przeciw projektowi Mundla zatacza. 
coraz szersu1 kręgi. Jak już donosi>łiśmy, w 
kłl?IOresie r;>rzemawiali .tJTZeciw temu pro!J.k· 

tow! Wallace i Foster, oraz po-słowie p'lt'h 
pracy, Marcantonfo i r~aacson. Projekt z.ista! 
też stanowczo zaat11kowany priez orqani?at ię 
„Americans for Democratic Art10n", l!>towany· 
szenie. prnwni' ~,.,. amerykańskich. związek 

Bila n s 

ilrnPr ·kański swohńd cywilnych itd. W m'l•li 
fcslacji' przed Białym Domem prasrJ widzi do· 
wr':d, 7e trzeC':n rarlia zdecydowana jest zw'll· 
czać do upadler10 projekt Munrita. 

c 
Samoloty irackie zbombardowały fa 1". ki 

w Petah Tiqua. 8 km na wschód od Tel-Av1vu. 
Oddziały irackiej piechoty zmotoryzowanej a• 
lakowały athói!nian, 20 km na północ od fel 
Avivu. 

FRONT SRODKOWY: 
Działania w oknlicv Latrun na drodze m'.ę· 

dzy tlernzol' rn a Tel-Av:vem były hard7,"J „ 1;. 

w Kanadzie w t~nach z~ed uczonych ~~~ę0J:rz~:~~1~/0wskie a'akowa~y starą ji el• 

NOWY JORK, PAP. - Według czwartko-1 gólem 130 milionów dolarów, z czego prze- . .FRC>NT PóLNOCNY: . 
. • szło !Oll milionów przypada na donccze Ko- Wo1ska zydov.rsk 1e pnsunęłv s·ę naprz'id, 

wych donies1en, straty ,spowodowane powo- 1 
bi" 1. k : d . zdobywając kilka stanow'sk arabsk'ch na drol . . . . l um J, B •S o 60 tysięcy lu z1 pozostało bez d N . · • 

dz1ą w północno-zachodme1 części USA, i na d h ;w 1 P d · d 1 zł . t ze athania - Tulkarm. Cała iachodoia 
. ac u n g ową. 0 wo a zna a v się Y- Galilea inaiduje się w reku woi k żytl w· 

przyległym obszarze kanadyJsk.im wynoszą o- &Ul.ce helt arm.. ; \!kich, 0 
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Kapltulacia FrGn-~ii w LOndynie 
Burza protestów - na wieść o zaprzedan u bezp ecze ń stwa Francii przez mm. 8idault 

PRAGA, PAP. - Według donle!!ień kares pondenta agencji Telepress z Londynu, Fran- J Odbu~?wane N iemcy "!lmiaż<lżą przemysł 
c ji udalo się na konferencji 6-ciu państw w Londynie, wobec s ilnego nacisku ze strony francuski · . . . 
delegacji bryty jsklej i amerykańskie.i'/ u"!lysk ać 'Zaledwll' niewielkie ustępstwa dla. swej I , ńNka . pbrz.esz

1
ko

1 
ddzie kwyk_on

1
andia plaknotwyc~aerny~ 

· • . ._ · . 1 ~a s 1c !!Io e na opm a emo ra ~· ~ tezy. Wobee tego_ dełegacJl francu~kle.I zale zalo ~~ t~•m, by l!aleccn ... konferencji n e c ał ym ~wiec • „ · i zm iP.n iony uld~d ~ił międry-
ll!O!ltały przedw<,'1.esnle podat1e do wiadomo cl publ1czne.1. n;irodowycb. w ciirnu °"'tatnkb 10 lat układ 

Zdanlem agencji Telepress, delegacja fran f p rr~, 11 /o nd )lńs k1e j mogq wy~o/oć kryzy i: ts i ł w Europie 1mien il ~ i ę w~raź:iie na nieko­
cuska pragnie ukryć przed opinią francuską rządowy we Francji I w szczególnof,ci uslq-. rzyść agresor?w. O~óz P?koJU Je~t , dz iś dcffi\ 
·wą kapitulację wobec p_aństw anglosaskich, n ieni<? ministra spraw znpran icznych Bidault . stln y .ahb y unicealw\c zamiary podzegaczy wo-

. . b · W wiPlu komentarzach wv raiane jest zda n· .\. 1ennvc . 
aby zapobiec w te~ !!posob ui:zy prol~stow, że parlament francuski odmówi rntyfikacfl u „Na nasze pocieszenie - pisze paryska 
J...tora mogła by w:elce utrudnić ratyf1kacJę cl w n/ , zanrażajacych bezpieczeństwu Fran c ji. „Human ' te" - mnżemv stwi erdz i ć, że Amery-
poslanow'.eń konferencji londyfr;kiej przez. Gen. Clav wraz z t rustami nie.mied:.i.mi bę- k~nie w swej gril.' roworzqdzaiq jedynie za-
parhrnent francuski. rłz ie jPdyn y m panem Niemiec zachodnich , któ- rhodnimi Niefncnmi. Nie ma już pik. Becka 

CP.Iem , tanów Zje<lnoczon ych na J..onferen- re p rzy pomocy plami Mar~halla z01>lan" 111 - na Wschodzie: Pol~ rl1ialnnia imper_Jalistów 
cjJ londyńskie j było prz y jęcie uchw a ł, 2abez- m'e nio ne na amerykań•k ą bazę w Europie - zmnlei•zylo się '·yb1tnle w rorównaniu i ro-
p 1ec.r. i"-<'ych odrodzenlt! n iem ieck iego poten· n "c7p narv'3-k rt „Human ite'" . /d"' m tr '> P". 
cjalu gospodarczego i w oienn ego w tzw . pań-

stwie Mchodnio - niemieckim, k tóre ma si ł' I B d e w I I D 
odrodzić pod hegemonią a"!enkańskq. ~acisk u emy spo ny om 
Ameryki na rz ąd francuski, aby zqo dz1 ł s : ę _ . 
na 'J)ropozycje delegacji amerykańskiej w ,. • . . . . " , b t 1-
Londy.nie, 6 .przec?.ne 2 7a6 adami bn'Pieczeńs• ., .a Porlajem:v dalsze wyniki zbiond na budo wę Domu Zjednocl!onej Partii Klasy Ro o n 
i interesem narodowym Franr ii. wywołało po· czcj, dokonane.i przez 4 Dzielnice partyjne PPR i PPS. 
ważne zaniepoko;enie opinii francuskiej. 

J(omuni:kat londyósk i jest wyrazem cafl.<0· Ilość Bez.par. 
w itej k~it~acji uą~1 h ancuskieqo w obl i- ~L~~~--~N~a~zw~a_d~z~J=e~ln~ic~y~--~z=~~d=ek=l~·-~~~S~u=m~a-~~~t~y~jn~i-~~-S-~~a~~~ 
c?.u ż4deń amerykań kich. „Kon trola miedzv · 1 Górna Prawa PPR 2360 3.490 .270 1012 986.920 
.narodowa Ruhry, o jakiej mówi komun ik i1 

C PPS 1118 l.352.270 362 349.1160 lonrlyń ki - pioe;ze pólu r1. ęd owy dzienn ik fran- „ zerwana____ ----- ____ _ __ 
c11 ki „L„ MondeN - nie rozciąqa ~ i ę na pro- 2 Górna Lewa PPR 1 1899 2.621.380 533 439.210 
du1' ci41. T11kże z p unk tu widzenia bezpi eczeń· Fabrycz.na PPS 12811 1.069.290 93 66.500 
s1~· ft F~~ ncji o triymal i śmy t ylko n~\vyrainE ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
oh1•ifldczenie". „Fu nc j11. pQlia jl" r ęk ę odradrn · 3 Sródmieście PPR 4630 12.693.691 1094 Hl3.500 
iM' P1'1lll &i ę mocal'Stwu nil' m l'ck 'emu" - p i~"" „ Pracown. M:ejsk. PPS 1571 1.185.830 732 ___ _ 292.330 _ _ _ 
im1'" :par .ki dz iP.nn ilc „In tr11~ i 9ea nt" . „Rozpę - ---- SlO 
tnli. my 11Jlę, nad którq w krótce stracimy pa- 4 Staromiejska ( PPR 3314 4.508.820 
nowc111ie". „ Dzielnica PPS 2545 2.527.460 550 

471.470 
290.990 

~ te j «y ~ac~ ~e jA" t UPCTI\ dz :wn~ in ~~~~~~~~~~~~~~--~~~~~~~~~~~~~~~--~~~~ 
o!ic i11h1v komunika t n przebiequ k onFNP nr 1 

l(lndyfok. ie j ' je t k. rólk' i rn11łomówn v. Zda j ąc 
Aoh!11 prawę z wra 7.en 'a, jaki e wvwo ła on wa 
Fr~n<" i i i na całym ~W i f'ci e , au tor7y kom 11 nika­
h1 u„ iJowa li za t" malomói.vno<ci11 11krv ć is tot­
n - rf'4ć nchwal l o n d vń~k ich. Londyń~ki ~ ko· 
ł~ ł)o li t~czn1> poda j ą jednak li;e•ć tych uchwal , 

apowi dź po rotu run-ng 
uc eszyła n;em:eck· e koła reakcyj e 

k tó e do tyc1 ą: RERLIN, PAP. - Wedlu~ doniesień agen. 
I) P11ekar.anio Stanom l jednncmny m n ie~ c.ii DPD w N .emczech spodziewają się za 10 

porl r. ie/ne j kontroli narl laq/ bi <"m Ruli ry. dn i powrotu byłego kanclerza :i::izeszy Brue-
2) PrzPprowadzPn ia reformy wolutowej \\ ninga. W niem'eckich kolach politycznych 

~trefach iachodnich cele-m utrwalenia podzia­
lfl.i Niemi Pc. do przyjazdu Brueninga przywiązuje się wiel 

, 3) Utworzenio państwa Tryzonii w termi-. kie z.naczenie, w nadz:ei, że były kanclerz 
ni i> d-0 1 września br. II Rzesz.y naw'.ąże kontakty między tzw. ko· 

dy Admin:stracyjncj Bizonii, Puenderem. Ko­
respondent „National Zeltunio:·• utrzymuje, że 
we frankfurckich kołach politycznych panuje 
pnckonani~ iż powrót Brueninga do N:emiec 
właśnie w chwili obecnej nie ma charakteru 
przypadkctwego. 

W -kilku w!erszach 
Jutro rozpocznie się w Lizbonie procel 

przeciw 14 działaczom politycznym ogkarżo..' 
nym o usiłowanie dokonania zamachu stanu 
w dniu 19 kwietnla 1947. Wśród oskarżonych 
znajduje się · B generałów, m' ędzy innym! były 
premier Mendes Cabecadas. 

• • • 
Podczas uroczystości obchocitt rocznicy re 

publiki w Cantaza ro w Kalabrii doszło do 
starć między policją a manifestantami. Pod 
czas przemówienia posla komunistycznego­
prefekt tamtejszej policji wydał rozkaz usu­
nięcia g0 z trybuny. Wywołało to ostrą re­
akcję ludnośd . W następstwie pode- as roz­
pedzanla ma.nifestant6w pollcja zraniła dotkll 
wie kilkanaście osób. 

• 
Kilka dz!ennlk6 i perodykń ' amf'rykań· 

kich, w ród nich .,New Jo Herald Tri· 
bune", „Time" i „Life", złożyło oświadcze­
nie, w którym dementuje wiadomość opubli­
kowaną w „Chicago Tribune'', jakoby pisma 
te otr7.ymały subwencle 15 mll!onów dola­
rów z funduszów Mar•halla w celu rozpow· 
szechnlania za granicą filmów i publikacji 
~merykańsklch. · 

Pol cv w Fr cU 
w snrawie Wdowiaxa i KabacińsRie«o 

P.\RYŻ, PAP. - Prezydium Rat1y N rodo­
wej Polaków we Francji ogłosllo I omunikat, 
w którym stwierdza, że Polacy 'we Franc~ wy 
raż11.ją swą szcze;ą radość z powodu un!ewin· 
n ienia w dn. t czerwca przez sąd wojskowY 
v łfeti:u Mieczysława Wdowi::ik11 . 

„l'rezydlum Rady Narodowej przyjęło r6w 
nl eż z radością wiadomość stwierdza komu­
nikat. - o ośw!arlczeniu francuskiego ministrs. 
sprawiedliwości Andre Marie złożonym w dn. 
28 moja w żgromadzeniu narodowym !!pra­
wie Kabacińskiego. Wierzymy glębOko, Ił 

r,godnle z tradycyjnym poczuciem 1prawie­
dllwoiicł, jakie cechuje naród franr.usld f Ka 

. bacl.Mkł zostanie również nnłewinnło Y„. 

Ila zż~~~~i~cz;~~:i~!wz~~~~~~~!~i~c~ond;~s:~:.~ !~~~~-~:~:~;;~~~i:i·~:m~:~~ce a partia- Zam·1ast maszyn pap· erosy 
przclcsztalc .. enie Niemiec Zachorl.01ch w a_rs_enci I Dziennik „National Zeitung'' w artykule 
a bazę WOJSkową .. Oznac::..a orl~,udowę C l ~zk 1 e- pt. „Do czego dąży Bruen'.ng", przypomlna. że 
gn prze,mysłu WOjen_nego . w N.~mczec~ J PO· Bruen inga łączą bJ:sk:je stosunki z Hoovęrem przydz":i.la An.gl·\kom adm n·stra\or p'1anu Mars I.alla wą gro"lbę dla bezpleczenstwa 1, poko JU. I . . . •1lr li 

Jut pierv."Sze lomentarzp nrnsv światowej l Dullesem, a t~kze .z poltycznym dora~cą 
kazuj11 poważne n ie7.adowolen'e opinii , ja · prezyden~a Stanow ZJednoc~onych Murphym. LONDYN (PAP) _ „Daily Miror" d-0nosi,J mi na Ile planu Marshalla. Anglicy zoSll:ali za· 

Jc.p wywołały decyz.je konferencji londyń - Bruerung utrzymywał tez regularną kares- że oistatn io wyłoniły się nieporozumienia ntię- wiadomieni, że 25 procent dostaw amerykań· 
oskiej. pondencję z. obecnym przewodniczącym Ra- d1y Wie/ką Brytanią a Stonomi Zjednoczony- skicb w ramach planu Marshalla na pierwsze 

Pra~a francuska donosi o uporczywie po· --- ~- k 

ja•j;;~: :::·;,~;;:::;. •·n Dochodzenie przeciw aktorom :.:;:::::.„ci:~::,:;:· ·:"':~.:: 
którzy współpracowali z okupantem za7Jllaczyli, te pożyczki tej praguęll•by użyć na 

PPRREOl\GilREARMA! A4.K6.T48UArl. NO„IC0.16,48 r. zakup potrzebnych im towarów inwestycy.1'-WARSZAWA, PAP. - Na zlecenie pełno- przez Polaków na mniejszości niemieckiej w nvch, a w szczególności nowych mal'!zyn. 
mocnika do spraw ścigania kolaboracjoni- okresie międzywojennym. Rolę Polaków od-

ok W t"'arzal1' m. 1· n. Bogusław Samborskt', Jul1'usz Ty.nltza.sem administrator planu Manshal111 
k • h · · h N 15 stów, prokuratura Sądu ręgowego w ar- „ fajOWYC I zagramcznyc r szaw:e prowadzi dochodzenie przeciw akto- ł,uszczewskl, Stanisław Jarocki i Stefan Gol- zarządził zakupienie za pożyczikę doJarowii ..• 

rom polskim, którzy brali udz.ial w realizacji czewski. tytoniu i nafty. „Daily Miror" podkreśla, że 

111 
~~S~~N·~~·:\V~A;G48 111 niemieckego filmu propagandowego pt. „Heim Aktorzy ci stoją pod zarzutem działani a pożyczka dolarowa w ramach planu Marshal· 

~ kehr". n:: sz.kod~ narodu polskiego przez współdzia b iest wysoko oprocentowana. W prawie te) o 
~ Treścią owego filmu, nakręconego w r . łanje we wrogie.I polsko.Sci propagani:lzie nie- tocz4 się obecnie rokowania w Waszyngto· 

•,..,"'""'"""' ..... ·-------------""--=I 194.? były rz.ekome bestl alsh ·a dokonywane m iec:kiej. · nie. • 

!LEONID 
20 - na ... zta„.pałem - odpowiedział I ręką Chodża Nasredin cisnął garść mo­

d rżąc 'ml wargami grubas, podnosząc net. ~padły one gdzieś daleko za drze-
się : pokazując monetę. wami. 

Na nieb:e znów oderwało s 'ę kilka 
g Niazd. ChOd7.a Nas red in zaczął rzuc:ić 
sreb ro garścia mi. Cisza nocy napełniła 
si cienk•m, ' pl ewającym dzwoniooiem. 
Strażnicy oszi,leli. Rzucili swoje dzidy i 
zac z ~li zukać po ziemi. 

- Znal azłem! - zawołał jeden och­
Jakież było jego zma rtwien ie, gdy I dla drug il , pozostawiwszy za sob og- rypniętym głos m. - Oto nn· l 

zbliżywszy się, usłyszał ciche głosy nis ty śla,d . Była polowi'! lat , 2 bliż~ł si Drugi p 1Zl'!l milcząc i nagi~ zas3pał, 
"trażników. okres gwie zdnych deszczy. natknąwszy s ię na 'całą garść monet. 

- Gdyby choć jedna gwiazda upa- - Gdyby one rozsypały s ię w srebr- Chodża Nasredin podrzucił im jeszc?e 
dła tutaj! - mówił gruby le1iwy straż- ne monety„ - zaczął drug; strażnik. garść monet i bez przeszkód prz3śliz-
nik. - Zebralibyśmy srebro i od razu Nagle na Chodżę Nasredina spłynę- gnął się do furtki . · 
stalibyśmy się bogaci. ło natchni-enie. Szybko wydostał z kie- Teraz było mu łatwo . Miękkie persKie 

- Wiesz, jednakże nie wier z ę, aby szeni sakiewkę suto wypchaną srebrem dywany głuszyły jego kroki. Pamiętał 
gwiazdy mogły się rozsypywać na sre- Czekał ba rdzo długo, a gwiazdy nie wszystkie przejścia... Eunuchowie spa­
brne monety - odpowiedział drugi stra spedały . Wreszcie jedna upadła. Sreb- li... 
żnlk . · . ro zMźwięczalo na kamiennych pły- Giuldżan przywitała go gorącym na-

- Ale ·tak mówi mędrzec z Bagdadu tact1. miętnym pocałunkiem i przylgnęła do 
- odpowiedział ,pierwszy Strażnicy na początku zastygli w bez niego drżąc cała . 

- Erudycja jego wszystkim jest zna- ruchu, potym podnieś!! się, patrząc u- - Szybciej! - szepnął. 
na, on rzeczywiście nie myli się. porczywie jeden na drugiP.go. Nikt ich nie zatrzymał, tylko Jeden 

- Bądźcie przeklęci! - wołał w my- - Czyś słvszał? - drżącym głosem eunuch zaczął się poruszać i jęczeć we 
śli Chodża Nasredin, ukryty w cien iu zapvtal pierwszy. śnie. Chodża Nasredin pochylił się nad 
- I po co w ogóle mówiłem z riimi o - Słys załem - odpowiedział drugi, nim, ale czas śmierci eunucha widocz­
gwia zdach, tera z będą kłócić się dtj ra- za j ąknąwszy się . nie jeszcze nie nadszedł, gdyż ten pa-
na. Czy r zeczywiście wypadn ie odło- Chodża Nasredin rzucił jeszcze jedną rus zając wargami znów zachrapał..„ Sła 
żyć ucieczkę?- monetę. Ta błysnęła w promieniach by księżycowy blask przebijał się przez 

Nad Bucharą w n i eosi'ągalnej wyso- księżyca . kolorowe szkła. Przy samej furtce Cho-
kości płonęły czystym i cichym świat- leniwy strażnik krzyknął i upadł brz.u l dża Nasredin przystanął i spojrzał. Straż 
łem tysiące gwiazd, jedna maleńka chem na nią. nicy stojąc na czworakach pośród dzie­
gwiazda nagle oderwała się i runęła w - Zła „ . złapałeś? - zao ał druoi ~ dzińca, spogt11dall w niebo, czekając 
śmiertelnvm locie; w śligd za · nłfl upa- obumierl!Ja.c:vm iezvktem. 1 aż uoadniet awiazda. Silnie machnawszy 

Mocno uderzając butami. · strażnicy 
pobiegli w tamtym kierunku. Osrnle:i do 
tego stopnia, że nic Już przed ooą ! 
widzieli I głośno dysząc, konwulsyjnie 
W)'krzykując, prosto jak niedź'wiedz 1e1 
pchali się na wprost, poprzP.z żywopłot 
kłujących krzaków, pozosta N'l.!ja: na 
gałęziach kawałki swoich spodni l cha· 
łatów. 

Tej nocy można było wykraść nie je· 
dną, a wszystkie nałożnice„. 

- Szybciej! Szybciej! - mówił Cho· 
dża Nasredin, porywając .za sobą dz:ew 
czynę. 

Pobiegli do wieży i weszli M gór~. 
Chodża Nasredin wyjął spod pościeli 
przygotowany od dawna sznur. 

- Tutaj jest wysoko ___ boję się„. -
szepnP.ła Giuldżan. , 

Ostro krzyknął na nią i dziewczyria 
usłuchała. 
Chodża Nasred~n obwiązał !ą szni.J· 

rem i wyjął z okna przepiłow.:iną k•a· 
tę. Giuldżan siadła na parapec e :::>k'en· 
nym. Było bardzo wysoko, dziewczv.na 
d~a~. · 
·- Wyłaź! - rozkl'lzująco pawi .dz'ał 

Chodża Nasredin I z lekka popchnął Ją 
w plecy. 

Dziewczyna zamknęła oczy, pośliz· 
gnęła się na gładkich kamienf!ch : za. 
wisła. 

{D'. c. n.I 

\ 
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Przodujące zakłady wl6kiennicze Akademicy-katolicy 
wyrażają ubolewanie 

Dlaczego PZPB w Andrychowie tak dobrze pracują?1 z po„du 
111~~:~=~· stanewiska 

I 
..,..d - - GI J l Akademicy zebrani w dn. 2.6.48 r. na r:wo-
'łl.P SpeCJOfneqo Wl.J!filODDlhO n 0SU66 

.. _ lanym przez „Caritas Akademica" wieczorze 
Jednym Jl pionierów, walczących skutecznie na rynkach międzynarodowych 0 dobre była pu.nkt-0wanego miejsca". Ta duma r~t- dyskusyjnym, poświęconym llstoWi papieża 

Imię polskiego przemy.siu wlóklenniozego, są PANSTWOWE ZAKŁADY PRZEMYSŁU nika z .wyników <"Swej pracy jest czymł' • Piusa XII do biskupów niemieckich uchwalili 
BAWE~IANEGO W ANDRYCHOWIE. Inlet, tyk. popelina i inne artykuły bawełniane W6zechnym, a za.razem czymś nowym ró<l następującą rezolucję. 
'\\.-yrabiane \".' Andrychowie i zaopatrzone w marlcę fabryczną w postaci liter ABC, wpisa- pra-cowników andrychowskich. Tynko w U· •

1 
. ty Mtl t nowi-

nych w trójkąt, rozsławiły dobre imię naszego przemysłu w wielu krajach. stroju demokracji ludowej, wolnym od wyzy· „Niedwuz.nac~nie an P? ~ e s .a . 
Ni'! d~ się zapruczyć, że jednym z powodów dobrej jakości andrychowskich tkanin są sku fabrykanckiego, mógł 'się ukształtować ten sko głowy Kościo~a, wyrazone w ~nue-

w_łaśc1wosci miejscowej wody, która się szczególnie dobrze nadaje do wykańczanJa tka· nowy stosunek do pracy. Z tych samy.eh źró· n1onym dokumencie, budzi w polskie3 rolo 
run. Ale z drugiej strony, oceniając wynild pracy tych zakładów, nie można pominąć del wywodzi się nowy 6tosunek załogi do dy· dzieży zrzesz.onej i niezrzeszonej zrozu-
warunków subiektywnych - wyjątkowych zalet I zalogi, l kierownictwa zakładów. scypliny pracy. miale Mz.lwienie i uzasadniony sprzeciw, 
Andrychów z.najduje się o kllkadue6iąt ki· I jak PZPB w Andrydtowie pnewiduje się na roz· I pod tym względem u-z.nać należy „Andry- którego nie zatuszują próby kłamliwej 1n-

fometró_w na południowy zachód od Krakowa, kurz 2 i pół proc. z. obrotu. Tymczasem w ne· chów'" za przodującą fabrykę. Odsetek uspra· terpretacjl listu papieskiego, podejmowa-
w okohcy podgórskiej. Tutaj właśnie, w rejo· czywistości, dzięki zlikwidowaniu kradzieży wiedliwionych nieobecności jest stosunkowo ne przez. pewnych przedstawicieli opinii 
ni~ żywca, . tnyn;i~i się Nieancy najdłużej: oraz dzięki prowadzeniu oszczędnej gospodar· nieWlelki - wypadki nieobecności nleu8pra- katolickiej. 
uciekli 9 maia - JU:Z po kapitulacji Berlina. ki, szano;waniu 6urowca i odpadków, udało się wiedliwionej w ogóle się nie zdarzają. Spóinie- Jeśli by się dziś znaleźli wśród nas b1-

Przed swą ucieczką Niemcy podpalili za· dyrekcji i załodze zmniejszyć rozkurz do pól nie zas jest wypadkiem niesłychanie nadkim I kłady. ~iększa część fabryki uległa wtedy procenta. Oz.<1ocza to w skali rocznej oszczęd· i z reguły wywołane jest jakąś poważniejszą cy, dla których służba dla Watykanu jest 
%11/szcrzemu, a ludzie malej wiary wątpili, czy ność sięgającą wielu milionów złotych. P!"Z1'<:zyną. ważniejsza, niż wierność Ojczytnie, to ca-
w ogóle kiedykolwiek andrychowskie zakłady . . . . . Clloć wielu robolnlk6w mieszka niekiedy łe patriotycznie myślące społeczeństwo P0 • 
się podźwigną. Dyrekcia za.prowadziła ści6łą 1 oryginalną o klikana.fole czy nawet o kilkadziesiąt kilo· traktuje ich, jako narzędzie antypolskiej 

Natychmia&t po wyzwo.lenlu znaleźli t!!lę ew~dei:icję. 1:kacz w PZPB w .Andryf:howie nie metrów od fabryki, dyscyplina pracy wśród polityki. Wszelkie próby obrony stano-
jedna.k: :zapaleńcy - a było ich z początiku tył- k'."'ituJe odbi.oru wątku . w kilograma~. ~ato: nich je~I wzorowa. w!ska Watykanu, atakujące nasze hojnie 
ko czternastu, k. tór-zy zajęli 6ię rnnrzątaniem mias.t , P.otwierdza . od~1ór okre~loneJ ifośc_1 
terenu i zabe-t.pieczeniem tego, co Tesu:ze za· s:qmle:k 1 tę .sa.n;ią ilośc (szpulki andrych~w Szkoda jednak, że dyrekcja zgodziła eię na krwią okupione granice na Odr7.e l Nyssie, 
bezpieczyć się dało. . sk1e t!lą spec1aln1e znaczone) ob~wiązany J06t 6ka.sowanie półgodzinnej pnerwy o·biadowej. traktowane być muszą, jako próby scilid~-

3.000 kilogramów min usunęli wlasnoręcz· odd~ć. . Podobny s}'.6tem k-0ntroh za~rowadzo· Robotnicy jedzą więc obiad w cza..,ie pracy ll:•ił ryzowania się z rzecznikami odbudowy 
nie pierwsi pracownicy zakładów, nim można no 1 w mnych oddziałach. I ot_o Straz Przemy- sali, co z jednej stro-ny jest wysoce nienlgie· agresywnych, imperiallst:vcznych Niemiec. 
było przystąpić do pracy. Ilość pracowników słowa w PZPB .w Andrychowie . ~kazała 6tę nieme a z drugiej może niekiedy przycz.7.J.1ć 
poczęła zresztą szybko wzrastać, osiągając w zbyt~Zll~. System~tycznych . r~w_1z!i w fabry· się do pot>Iamienia przędzy czy tkan:'ly. Postawa społeczeństwa polskiego w tej 
końcu 1945 roku 396 osób, w końcu 1946 roku ce się ~,~ dolwn_u1e, a prz.yiezdż~Ją~a dorr'v· Wp1awdzie dyrekcja zapewniała nas, ie „We>· sprawie jest jednolita i zdecydowana. W 
_ 1168 osób, w końcu 1947 r. _ 1800 osób, a czo (mru ei więceJ dw~ razy. na ~11es.1ąc) z Biel- da andf'•cbl'wska wszr.;tko -zmyje", ale wyrła- tym froncie nie brak także f tysięcy księ. 
w chwili obecnej _ ponad 2000 osób. ~ka lotna kontrola nie ~t~ierdz1ła 1eszc~e. ant je rn~ nam, że argument ten nie wytnvmuje ży, którzy w okresie najcięższej okupacji 

w pierwszym okresie trzeba 6ię było ?.8.• Jedneąo wypadku kradz1ezr. Paki z~1e1sze· ~rytyki, a z praktyką jedzenia nad tk:inlnq złożyli dowody swego patriotyzmu 1 odda-
jąć odbudową zniszczonych maszyn przę.dzal• nia się odsetka str~l do ?01 procent Jesl n~}· trzeba slwńczyć. nia sprawie niepodległości. Wlelu z nich 
niczych i kr06ien i dla.tego produkcja wynio· lepszym dowodem, ze śmmly ekspi:ryment kie- Ogółem jednak blorąc, trzeba oc,,.n ~ PZPB oddało za nią swe życie w niemieckich o-
sła w r. 1945 jedynie 81.000 metrów tkanin. ro~nictwa w PZPB w Andrychowie uznać na• w Andry:::howie jako najlepiej prw·i/qcq fa· bozach śmierci. Polska Ludowa umie oce-
Ale ju2 w r. 1946 wyprodukowała fabryka bll· /ezy za udany. b111k<> wyrobów bawelnianych w Pr1.sc!!. Slusz· w ól d i j Jed d " nić postawę tych księży, dla których dusz &ko 1.200.000 m&trów, wzr1konując plan w 126 sp zawo n ctwo est tu nym z po . .:i.1-:i •:7ym w.ęc CZPWł., pnewidtl'ąc v1 pny· paszterskie posłannictwo i miłość Ojczyzny 
procentach. W roku następnym Zakłady An· 6tawow_y~h motor?"." pracy: . Na pięknie. wy: ,zbśc'. znac-zną rozbudowę tego c.b!·~·rn1. W 
drycliowskie jako pierwsze wypełniły plan konanei 1 .na w:1asc1wym m1e)Scu wys~awionei ciągu cmere<:h la·t, 1948-1951, pochłoną inwe- jest cenniejsza od machinacji politycznych 
roczny przedterminowo {Już na dzień 21 ii6to· ho.norow~1 tablicy spotykamy znane 1 . w Ło· stycje w PZPB w Andrychowie 6 miHardów Watykanu. 
pada), 06iągając na d-zień 31 grudnia plan w dzi nazwiska przodowmc pracy: Rozalii Kar- złotych. W tym czasie winna fabry!ka otrzy- Poska akademicka młodzież katolicka 
120,3 proc. koszka, Anjelf Bizoń i wielu lnnyqh. mać 2000 nowych krosien automatycznych trwając przy wierze swych ojców, którzy 

Wyniki z11 pfeTW'Szy kwarta] r. b. gą jes'Zcze Tow. Byrska, która w ciągu czterech eta· oraz 100.000 wr-zecion. Zakłady Andrychow· z pieśnią Bogarodzicy na ustach bronili 
lepsze, niż w roku ub. i PZPB w Andrychowie pów współzawodnictwa (na ogólną ilość pięć) 6kie zatrudniać już będą ponad 6000 robotni· 
należą siale do przodujących zakładów w prze· zajmowała w swoim zaW'Odzie pierwsze miej- ków, a pod względem ilości produkcji zajmą l granic Polski, wyraża głębokie ubolewa-
myś/e bawełnianym. sce, przechodząc mimo tablicy mówi nam, „ż.1 one jedno z pierwszych miejsc w Polsce. nie wobec proniemieckiej orientacji Stolicy 

Ale to nie wsz.y6tko. krew ją zalewa, iż w czwartym etapie nie zdo· W. L. Apostolskiej". 
Zakłady Andrychowskie produkują nie tyl· ---------------------------------------------­

ko dużo, ale J dobrze. Produlkują one tkaniny G o· D • c E N trudne - Inlety, dymki, popeliny, atła6, taś· 
mą do maszyn do pisania, wolen (wyroby ba· 
wełniane imftuj4ce wełnę) itp. a odsetek pie-r• 
w11zego gatunku (94 proc.) wyższy jest, aniżeli 
we wszyatktch Innych fabrykach bawełnia· 
nych. USA uniemoźli iają , realizację światowego planu wyżywienia 

John Boyd Ort, b. dyrektor generalny FAO gener~lny FAO podał szereg szczegółów, do· I Sytuacja t4 - oświad-czyq Boyd Orr - f<!st 
{Mlędzynarotlowa Organizacja dla Spra-.;· Wy-1 -tycuicych ob~ej światowej t!lytuacji iywno· wynikif'll! po1ft}1 'f<t producentów crme-rykoń· 
żywienia i Rolnictwa) pned ustąpiEmie.m ze ściowej. Na drugiej sesji Rady FAO, która o· skich, dążących do utnym'lnia wysokkh <:en 
6Wego stanowiska udzie'lił wywiadu angiel· bradował11 niedawno w Gefllewie, u.st~ono, że na z:boże. Na poprzednl4tj 11esji FAO u~t11lono, 
&k.iemu dz.iennikanowi, Don lddon. W wy· produikcja środków żywnościowych na. świecie że deficyt w państwa<:h odczuwająąrch oh"<> 
w!adzie tym Boyd Orr &twierdził, że Stany jest wysitarczają<:a dła zapewnienia kat.demu nie brak zboża, wynosi 38 milionów ton roo:· 
Zjednoczone unlemo~llwily realtzacfę śwlalo· mieszkańcowi kuH ziemskiej 5.000 kalorii nie. Przy utrzymaniu listnlejącef powier-zch."li 
wego planu wyżywienia, który zosrtał opraco· dziennie. Mimo to sprawozdanie, pt"Ledsta·. zasiewów te potrzeby da~yby islę z łatwością 
wany prze'Z FAO. „Mieliśmy już wszy6'tko wione na drugiej seeji FAO przez komite.ot zMpokoić. Jednaik.żs wielcy planta.torzy w St,,.. 
przygotowane - powiedział Boyd Orr - dla żywnościowy stwierdza, że w bardzo wielu naoh Zjednoczonydl I A1'9'entynie wolell ra· 
ur-zeczywistnienla tego planu, gdy Stany Zjed· krajach nie dało się utnymać nawet niskiego cze/ 1Jmniejszyć obszar zasiewów o 10 mllfo· 
noczone powiedziały „nie". Tylko W1Spó~praca poziomu konsumcji :!ywnościowej 1S1Pr-zed ro· nów ha, niż sprzedać zboże po niższych ce· 
między narodami może zapewnić wyżywienie ku, a w krajach żywnościowo deficytowych, nach. „Gdyby obszaru zasiewów nle zm.niej• 
ludności całego świata, ale Stany Zjednoczo· szczególnie. na Dalekim Wschodzie, riapa<'Sy szono - powiedzlal Boyd Orr - można było· 
ne wręcz odmawiają W67.elkiej W6'[>Ólpracy w żywności i dostaw isą równie niepewne, jak by usunąć klęski głodowe w wlelu krajach I 
tym kierunku:· przed rokiem. Kra.je te znajdują się w obllczu uratować mlliony istnień ludzkich. (twa) 

I?obrą Jakość osl49aJll zakłady przede wtszy· 
stkim dlatego, :!:e kierownictwo poświęca du· 
±o uwagi temu właśnie zagadnieniu. Dyrek· 
cja zwra.ca. 11zczególną uwagę na prawidlowy 
przebieg wyko!\czenia tkanin. 

W braku urządzeń klima1yzacyjnych za.n:oi· 
dziła dyrekcja •~łP i równomierne nawili11• 'a 
podłóg, ale już wkrótce przędzallnla otrzyma 
odpowiednie urzą<lzenia, a wtedy być moie -
mówi nam dyrektor Zakladów, tow. Opałko -
tlca11iny nasze będą jeszcze lepsze. 

Niemniejsze sukcesy osiągnę/o kle-rownlc· 
two w walce z plagq kradzieży fabrycznych J z 
rozrzutnością. Tutaj dopiero, w Andrychowie, 
mieliśmy sposobność przekonania się, jak 
właśnie powinien 6ię ksitałtować bilans 11urow· 
ca i gotowego towaru. Dla tego typu za,kładów W d~zym ciągu wywiadu były dyrektor klęski głodowej. 

Początek przedstawienia w teatrze był wy- I staruszka burzą spontanicznycr oklasków. A 
- znaczony na godzinę dziewiątą wieczorem. - ten stał skromnie na scenie i mocno zmiesza­

Sz.arapow przypomniał Waśce o tym terminie ny, dobrodusznie się uśmiechał, przykładając 
i pożegnał go na ulicy, kierując się pośpiesz- rękę do serca, kłaniał się oraz. dziękował okla­
oie do dvmu. Miał do załatwienia dużo r.praw skującej go publiczności. 
jeszcze przed przedstawieniem, do którego Tak było I tym razem. Po odegraniu „We-
pozostawało zaledwie kilka godzin. · sela Kreczyńskiego'' cała widownia wybuch-

Stary agronom mieszkał w małym domku, nęła żywiołowymi oklaskam!, wywołując jedno 
położonym przy jednej z zacisznych uliczek myślnie i entuzja5tycznie głównego bohatera 
zareczańskich. Mieszkał w tym domku razem udanego przedstawienia i jubilata starego Sza­
ze swą wnuczką, poz.ostałą mu po córce, z.mar- rapowa. A przedstawienie było r1aprawdę uda 
lej w 1933 roku na tyfus. Wnuczka Szarapc- ne. Nawet Pietuchow musiał uznać, iż Waśka 
wa miała na imię Tamusia i liczyła sobie obe- oo nie tylko zawadiaka i awanturnik, ale zara­
cnie 9 lat. Staruszek kochał ją bez pamięci. zem i dobry aktor. 
Dziewczynka uczęszczała do miejscowej szko- Dziwnym zbiegiem okoliczności, którego 

\ ly i zaraz.em należała do szkolnej organizacji zresztą wśród zebranej na r.ali publiczności 
uczniowskiej. Uczyła się Tamusla dobrze i nikt nie podejrzewał przedstawienie w z.are­
<tary Szarapow lubił pochwalić się wobec czańskim teatrze rozpoczęło się punktualnie 
majomych zdolnościami ukochanej wnuczki. o godz.inie 9-tej wieczorrm dnia 20 czerwca 
Cale miasto znało tę czułą parę. Starego sl- 1941 roku. A równo trzydzieści lat temu o tej 
wego staruszka i mal~ 9-letnią dziewczvnkę samej porze i tegoż samego dnia w dalekim 
~awsze i wszędzie przebywających raz.em. Brunświku metalowy głos generała von Tau-

Szan.powa lubil: i cenili również nie tyl- be odczytywał nazwiska promowanych ofice­
ko jako serdecznego i niezwykle dobrodu;,zne· rów armii niemieckiej ... Było to trzydzieści lat 
W człowieka, ale również otaczali go szcze- temu. Jubileusz i przedstawienie zakończyło 
;ólną sympatją ze względu na jego talent się wręczeniem Szarapowi w imieniu społe­
;ceniczne i organizacyjne. Założył kółko dra - czeństwa zareczańskiego cennego upominku. 
-natycz.ne, któngo był duszą 1 urządzał od Stary był namiętnym radioamatorem, więc 
czasu do czasu przedstawienia, cieszące się postanowiono mu podarować dobry odbiornik. 
1gólnym powodzeniem. W długie.i ustalonej Ze łi:ami w oczach staruszek dziękował ze­
;uż w miasteczku tradycji, po przedstawieniu branym. A gdy wrócił do domu, PfZ.YCiska­
zgromadzona publiczność gremialnie iądaJa iąc do ;')iersi odbiornik, mała Tamusia już 
ukazania sie na scenie Szarapowa i spotykała smacznie spala w swoim łóżeczku. Ostrożnie, 

I stąpając na palcach, aby nie obudzi~ dzlew­
cz.ynk!, stary agroncm zaczął sobie prz.yrzą­
dz.ać herbatę. Było już późno, ale Szarapow 
po przeżytych zdenerwowaniach chciał się na­
pić gorącego. Dok-0ła panowała niczym niez.mą 
eona cisza. Śzarapow, czekając na herbatę, 
usiadł na kanapie i wyprostował z ulgą zbola­
łe nogi. Na zegarze WYbiła godzina czwarta. 
Stary agronom przymknął oczy. 

Zamyślił się głęboko. Bóg w1e, gdzie błą­
dziły jego myśli. Odczuwał wyraźnie ogromne 
z.męczenie, i niemniej jakieś 1nne, dziwne 
t•cz.ucie ogarniało go coraz więcej. Urywki do­
znanych tego wieczoru wra:!eń, strzępy wspv­
nień z dawnych lat, troski codzienne kłębi­
ły się w tej ~tarcz.ej i zmęczonej ju:!: wyobra­
źn1. Od czasu do czasu rzucał przelotne i roz­
marzone spojrzenia na śpiącą spokojnie dziew 
czynkę. 

Leniwie przeciągnął się na kanapie, pow­
stał z miejsca ziewając ! z lekka powłócząc 
nogami podszedł do otwartego okna, Cicha, 
letnia noc migotała miliardami gwiazd, które 
jasnymi punkcikami błyszczały na ciemnym 
niebie. Z ogrodu dochodziły jakieś szmery, 
Spokój !!płynął błogim strumieniem na duszę 
Szarapowa Pełną piersią wdychał orzeźwia­
jące powietrze nocy letniej. 

I nagle stało się coś niespodziewanego i 
;,trasznego. Szarapow poczuł jak zatrząsł się 
c;;ły dom, a jakaś tajemnicza i mocna siła od­
rzuciła go od okna w głąb pokoju. Rozległ 
~ię przy tym niesamowity huk 1 detonacja.­
Z brzękiem wyleciały z okien szyby. Na niebie 
błysnęły dziwne zielone i różowe światełka . 
Przestraszona Tamusia, obudzona tym wzra­
stającym hukiem zawołała głośno „co się sta­
ło. dziadun:u?'' Wystraszona dziewczynka wy 
skoczyła z łóżeczka w koszulce i podbiegła 
do staruszka, który odrzucony siłą wybuchu 
chwytał się kurczowo ściany. Na podwórzu i 
na ulicy rozległy się krz:vki przerażonych lu­
dzi. A w oddali gdzieś w czerni noc:v zabe-

bnlły karabiny maszynowe ! dały się słyszeć 
odgłosy strzałów. 

Przyciskając do siebie wylęknioną dziew­
czynkę, Sz.arapow sam jeszcze nie zdawał so­
bie sprawy z tego, co się właściwie stało i co 
oznaczają te dziwne wybuchy i atr-zaly. Wy­
skoczył z mieszkania t sam nie wiedząc jak 
znalazł się na uliczce wśród przestraszonego 
tłumu okolicznych mieszkańców, którey ze 
strachem 1 w oszołomieniu przypatrywali się 
rosnącym czerwonym blaskom pożaru. Na 
ciemnym niebie zajaśniała ogromna łuna, w 
świetle której wszyscy nagle ujrzeli czarną 
sylwetkę samolotu. I znów potężny wybuch 
wstrząsnął całą okolicą, a na horyzoncie bły­
snęły nowe płomienie. Trwożnie ryczały w 
oborach krowy, miotały się w stajniach ko­
nie, nczekały i wyły psy ..• A wybuchy wciąż 
się powtarzały. Teraz nikt już nie miał żad­
nych wątpliwości - bombardowano dworzec. 
Wojna! To straszne słowo rozległo się w ca­
łym tłumie i echo stokrotnie powtórzyło je. 
Wojna! Była pamiętna godz.ina czwarta dwa­
d1jeścia naJ ranem dnia 22 czerwca 1941 r. 

Szarapow w wielkim zdenerwowaniu wró­
cił do swego pokoju i drźącą ręką nastawi! 
swój własny amatorski niezbyt okazały radio­
odbiornik. Wszystlde radio-stacje niemieckie 
szalały, powtarzając ciągle znane przemówie­
nie Hitlera, w którym Fuehrer, sypiąc po­
gróżkami 1 przekleństwami zapowiadał woj­
nę Tej pamiętnej nocy Niemcy bez żadnego 
L1przedi.enia napadły na Związek Radziecki. 

IV. 

Wojna. 
Nigdy nic nie będzle w stanie zetrzeć z na­

:zej pamięci pierwszego dnia wojny. To ':iylo 

"' niedzielę dnia 22 czerwca 1941 roku. Tego 
lnia, raptem cały kraj zmienił swoje obilt'Ze. 

{O. c. n.) 
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I. wiUniowie o~olDW konrnntraninJr~ walnij o trwały ~okói 
Rozmowa z przedstawicielami F1APP 

Jak już o tvm donosiliśmy naszym Czytt~ Przedstawiciel Jugosław i i, prokurator Vi· 
nikom, bawiła w Łodzi delegacja Komitetu Wy- woda 1. satysfakc ją stwierdza, że tempo na­
konawczrgo FIAPP. Przybyła ona do naszego szej odbudowy może iść w zawody z entuzjaz· 
mia sta z Katowic, gd1ie reprezentanci organi- mem pracy je_go rodaków. Grupa Czechów 'li 
zaC'ji Były<.h Więźniów Obozów Hitlerowskich radośc i ą i z zadowolen iem konstatuje nasze o­
- Czechosłowacji, Francji, Jugosław i i, Holan- s ; ągnięcia. Odmi enną nutę wnoszą wypowie­
di i, I--!i->1panii, ZSRR, Austrii i Niemiec zwie· dzi rep rezentantów krajów objętych ... planem 
rizali kopalnie i zakłady ciężkiego przemysłu. Marshalla. Niezwykle charakterystyczne są 
W t odzi z placówek produkcyjnych pokazano pod tym względem uwagi iprzedstawiciela 
gościom giganta tekstylnego - PZPB Nr 1. Francji, pik. Lampe (przew. FIAPP), który oce-

Ameryki, spowodowały już ograniczenie pro· 
dukcji w wielu kluczowych gałęziach przemy· 
siu (przemysł lotniczy, samochodow :. filmo· 
wy), ponadto bardzo wiele drobnych przed~lę· 
biorstw likwiduje się, lvobec zalania rynku go· 
towym1, importowanymi towarami amerykań· 
slcimi. 

Dr11„ny pa łac Horalia w fl udzfe Pab ianickiej 
był spalony i zdewastowany przez uchodzą­

cego okupanta 

Obecn ie są już na ukończeniu gruntowne ro­
b?IY .r~rnonlowe i w dawnej, fabrykanckie/ 
s1edz1b1e będzie urządzone przedszkole oraz 

' żłobek dla dzieci robotniczych 

vV rozmowach z dziennikarzami wszyscy niając rozwój naszej gospodarki narodowej, 
uczestnicy wycieczki zgodnie podkreślają, że podkreśla równocześn i e z goryczą, że Francja 
rzeczą bijącą w oczy jeot praca całego narodu znalazła si ę w bardzo c i ężk : ej sytuacji gospo­
polskicgo nad odbudową kraju, zadziwiający darczej . Przejście pod batutę Anglosasów 
wprosi wysiłek organizacyjny oraz tempo od· przynosi francuskiej ~lasie robotniczej bezro· 
budowy i osiągnięte w lej dziedzinie. rezullaty. I bocie. Warunki, na ·kt~rvch oparta jest pomoc 

I 
' I 
i Ok~ęgowy Sąd Ubezp : eczeń Spoleczn yc:h 
f rozpatrywał interesującą sprawę o rentę wda· 
' wi ą powypudkową. 

! Ob. Władysława Cichocka zwróciła się do 
ZUS-u o przyznanie jej takiej renty, motywu· 

I 
jąc swą prośbę tym, że mąż jej umarł WS!~:1tck 
wypadku, a ona sama nie jest zdolna do prci· 

I cy. ZUS odmówił jej jednak renty. 
Vłtedy Wladysla,ya Cichocka oddała sp:a· 

wę do Sądu Ubezpieczeń Społecznych. O.kaza-
ło s i ę, że mąż jej w czasie okupacji został wy· 
wieziony do Niemiec na roboty przymusowa 
i we wrześniu 194.0 roku uległ wypadkowi w 
kopalni, wskutek czego trzeba było ampato· 
wać mu ręikę i nogę. Po wyzwoleniu Cichor· 
ki wrócił do kraju i zmarł w styczniu ubicg· 
leqo roku. 

nie hci I - ale 
musiał wy­

cie r t „ 
B egły lekarz sądowy zbadał historię cho· 

roby Cichock;ego na podstawie dokume:i•.ów 
szpitalnych i dokumentów wypadku. Biegły 
sądowy uznał, że przed wypadkiem w ko'ld!ni 
Cichocki musiał mieć zdrowe serce, bo ,v1em 
inaczej nie mógłby pracować. Wskutek VvY· 
padku natomiast nastąpił duży upływ ln wi, 
oraz choroba m i ęśn i a sercowego, spowod.) wa· 
na użyciem narkozy przy operacji i wy·:ietl· 
czen iem calego organizmu. To przyspieszyło 
śmierć Cichockiego, która nastąpiła w zw • ąz· 
ku z wypadkiem, jakiemu uległ. 

Sąd, opierając -.; i ę na opin!i lekarz"!-b1eg• 
lego sądowego, uznał, że Cichocka p'Jw'.nna 
otrzymać rentę wdowią powypadkową i 1.mie· 
nił decyzję ZUS-u. 

Nasze osiągnięcia w dziedzinie odbudowy 
wyraźnie zaimponowały przedstawicielowi Bel· 
gii, pik. Lavry. Akcentuje on konieczność za· 
cieśnienia stosun_1<ów ha n dl owych między Bel· 
gią i Polską. Ptk. Lavry z zadowoleniem. 
stw;erdza, że podpisany ostatnio w Brukseli 
polsko· belgijski traktat handlowy będzie 
mógł być wobec intensywnej odbudowy na· 
sze i gospodarki narodowej z obopólną korzy· 
ścią dla obu krajów realizowany. 

O trudnościach gospodarczych swego kraju 
opowiada przedstawiciel niemieckiej organiza· 
cj1 byłych Wię.i:nió 1\r Obozów Hitlerowskich, 
Franz Dahlem. Podkreśla on, że o ile w ra· 
dzieckiej strefie okupacyjnej masy pracowni; 
cze - dzięki przeprowadzonej nacjonalizacji 
wielkiego przemysłu i parcelacji majątków 
junkierskich - budują na demokratycznydl 
podstawach oparte nowe formy życia, to w o· 
kupacjach zachodnich polityka władz anglosas· 
kich prowadzi do zalaman·a gospodarczego 
kraju, występuje zjawisko bezrobocia wywo".. 
lanego likwidowaniem przedsięb iorstw, nasta• 
wianych na normalną produkcję pokojową. 
W strefach tych panują bardzo ciężki e warun· 
ki apl'Owizacyjne. 

Wszyscy przedstawiciele FIAPP zgodnie 
oświadczają, że organizacje b. Więźniów Poli· 
tycznych Obozów Hitlerowskich mają na are· 
nie międzynarndowej do spełnienia olbrzymiit 
rolę. Ma swych 15ztandarach mają także wy· 
p'sane hasło walki o !rwały pokój na świecie. 
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Wybory pierwsze! Rad Zakładowe· Oddziału Ili PZPB Nr 8 
Oddział III PZPB Nr 8 przy ul. Jaracza I 

l
. 52 jest nowym zakładem pracy. Uruchomio­

no tu już pewną ilość krosien, dają one pro­
dukcje:, ale zakład nie wyszedł jeszcze ze sta- ! 
dium organizacyjnego. A mała załoga oddzia-1 

l wej i tow. Stefan Oleksiewicz, członek PPS, 
dobry, uczciwy robotnik. 

i r mczasem, korzyslajqc z wiosennego słońca, 
dzieci bawią się ochoczo w pięknym, obszer· 
r.ym parku, otaczającym ich przyszłe, komior· 

towe przedszkole 

PORANEK TA~CA 
Towarzystwo Kolonii i Półkolonii urządza 

w dniu 6 czerwca 1948 r. o godzinie 11-ej w 
Teatrze Wojska Polskiego, przy ul. Jaracza, 
poranek tańca w opracowaniu p. Marii Ko­
walskiej, a w wykonaniu uczniów szkoły pod­
stawowej Nr 68 w Łodzi. Bilety wcześniej do 
nabycia w biurze Towarzystwa Kolonii, przy 
ul. Piotrkowskiej Nr 37, III p'.ętro, pokój 15, 
a w dniu przedstawienia w kasie teatru o 
godz. 9-ej. Całkowity zysk przeznacza się na 
kolonie dla dzieci. 

łu, która ma perspektywy znacznego powię­
kszenia swych szeregów, jutro dopiero po raz 
p'erwszy uzyska swą reprezentację: jutro wy 
biera bowiem pierwszą Radę Zakładową. 
Kogo wybrać? Mimo, że załoga pracuje od 
niedawna towarzysze już się nawzajem zna-

1 

ją, znają się zresztą i z poprzednich miejsc 
zatrudnienia. To też lista kandydatów do 
p:erwszej Rady Zakładowej nie jest przypad 
kawa. Jedną z czołowych kandydatek do Ra 
dy jest tow. Ewa Pisklak. Dlaczego towarzy­
sze wysunęli ją właśnie? Wyjaśnienie jest 
proste: towarzyszka Pisklak pracuje od chwili 
uruchomien:a zakładu, zna dobrze warunki 
pracy i życie robotnika, potrafi też należycie 
walczyć o jego dobro. 

- A dlaczego wysunięto towarzysza Ma-

W PZPB Nr 1 w tkalni na 12 krosnach Nowakowski (182.9 proc.), Stanisława Gó­
osiąguęła Genoweia Grzesik 112,6 proc., rzyńska (182,6 proc.). Antonina Sadowska 
Józefa Seweryniak 107,6 proc. i Maria Py- (182,3 proc.), i Jadwiga Sllczęśniak (177,3 prl 
ziak 105,4 proc. Na .,czwórkach" wyróżnili W PZPB Nr 7 w tkalni na „czwórkachv 
s ; ę: Antoni Kilanowslri (158,6 proc.), Ali:;a uzyskała Stefania Jędraszczak 175,9 proc., a 
Krygier (138,8 proc.) i Stanisława KoC]asz Józefa Kru~ 175.4 pn-:. W przędzalni (7130 
(114.2 proc.). W prllędzalni odznaczyły się: wrzec.) od·znaczyły się Anna PawlaK (170.7 
Maria Zóraw (172,1 uroc.), Bronisława Swi- pro::.) i Maria Wożniak (165,1 proc.). 
toniak (166,6 proc.), Józafa Kucharska (153 W PZPB Nr. 9 (750 wrzec) Genowefa 

tuszewsldego? Mimo, że nie było dotych­
czas Rady Zakładowej tow. Matuszewski spcł 
niał jak gdyby jej funkcje. Widział braki w 
warunkach pracy, dostrzegał wszystkie bo- • 
lączki załogi, interwen;ował często w dyrek­
cji w celu ich usunięcia, jednym słowem: był 
jak gdyby „nieoficjalną Radą Zakładową''. 

Razem z n'.mi figuruje na liście kandyda-1 
tów majster tow. Jan Michalski, który przy­
czynia się znacznie do zwiększenia wydajno­
ści pracy robotników i ich zarobków, bezpar­
tyjny towarzysz Mieczysław Walęska, tow. Ste 
fan Pruszyński, ślusarz przyczyniający się swy 
mi fachowymi wys:łkami do jaknajszybszego 
uruchomienia krosien. Kandyduje też tow. Jan 
Lewandowski, aktywny działacz, zasłużony w 
walce z okupantem w szeregach Armii Ludo-

proc.) i Maria Dubis (158,6 proc.). Frankowska osiągnęła 144,4 proc., a WerJ 
W PZPB Nr 2 w przędzalni (6 stron) nika Kacprzak 144,1 proc. W tkalni na ERE. TBURG II.JA - Wróciłem z USA. Tł•1-

uzyskala Genowefa Strzała 135,8 proc., a „s-zóstkach' na czoło wysunął się Si~anisłdw mac~yły 1. Tarłowska i Z. Łub;ńska. Okładka 
i faria Stelmaszczyk 133.9 proc. Janina Ja- Kubik (163,7 proc.), Feliksa Pakulska uzy- Wł. Daszewskiego, str. 112, zł 160.-
sii':!ska (4 S':rony) osiągnęta 141.7 proc., Br:>- skała 161 •3 proc„ a Józef Zakrzewski - Zbiór 32 opowiadai1 i opisów z amerykań-
nislawa \l\Tożniak 137,2 proc„ a Józefa 159•2 procent. skiej podróży głośnego pisarza radzieckiego. 
Burska (3 st1ouy1 145,4 proc. W tkalni r,'l W PZPB Nr 14 w przędzalni w,yróżniły Autor zdziera maskę reklamator~kiej frazeolo 
„szóstkach" odznaczyły się Maria Drelkh się Gertruda Kujaw;ńska (165 proc.), Kry- gii wokół hasel wolności o~.:-?isteJ, nieinge-
(171,8 proc.), Maria Drzewiecka (166,2 pr.) styna Olejnik (162 proc.) i Bronisława G·u rencj i pańs•wa , spraw1edl;wości, równośc.1, 
i Maria Jaworska (165,8 proc.). Bronisław dzień (l.58 proc.). W tkalni na 6 krosnach przeciwstawiając terno kompromitujące fakty 
Ciuła U'lyskał 165 proc. Na „czwórka:~" osiągnęła Kazimiera Szklarek 159·9 proc. z rzeczywistości. 
wyróżniły się: Helena Płachta (180,2 pr.), W PZPB Nr 16 odznac7.yły się prządki: FIEDIN KONSTANTY - Pierwsze porywy, 
Zofia \Vielińska (151,7 proc.). Kazimierz Julia Górczak 1163 proc.), Józefa Nowak str. 412, zł 450.-. Prz':!łożył S Strumph Wojt. 
Baraniak uzyskał 154,3 procent. (t 54,5 proc.) ; Zofi3 Florek (l50 proc.). kiewicz. Okładka J Rachwalskiego. 

W PZPB Nr 22 w przędzalni (3 slronv) 
"V PZPB Nr 3 w tkalni we współzawod- Apolonia Lasoń i Kazimiera Pycia osiągnę Powieść 7 ok1esu budzenia się ru:hu rew11-

nictwie zespołowym zespół majstra Tosika ły po 153.I proc., a Karolina Goqołewsk~ 1 lucyjnego w Rosi; daje obraz podziemnej pm 
(141 proc.) wyprzecz1ł 7espół Szora (130,5 i Feliksa Sobczak (4 strony) po 163,6 pro-. t cy konspuacy 3ne1, ciężk1ch warunków bY',O-
proc.), zespół Banaszc;zyka (145,8 proc.) - w PZPB w Pabidnicach w tkalni na I! wania proletariatu rosy.iskiego oraz przedsta-
zespół Człapińskiego (140 proc.), a zespól krosnuch uzyskała Alfreda Laszkiewirz wia systemy walk i ochranv carskiej. 
Józefa Zalasv (115,7 proc.) uległ zespołowi 163,8 proc. Stanisława Maksymowicz (6 kro- KRYMOW JURIJ - Statek Derbent, st~. 
Józefa Kurzyńskiego (122,7 pro:.). Bronisłd- sien) osiągnęła 160,2 proc. Na „rzwórkach" 104, zł 360.- Prrnkład Melanii Kierczyńskiej. 
wa Deka (4 krosna) uzyskała 177 proc„ a wyróżniłv się Stanisława Buinow1~z (168.1 Okładka A. Be•nacióskiego. 
S,anisław Pawełczyk 176 proc. proc.). Helena Swiątek (166 pro~.) 1 Józe'a ! Jest to opis stachan0wskich rejsów radziec-

W PZPB Nr 4 w tkalni (16 krosien au- Barańska (163,3 proc .) Prządka Zofia Kaw· I kich statków walczących o współzawodnictwo 
tomot.) odznac-zyly się: Euqen!a Walczak nik osiaqnęla 147 proc. ! w wypełnianiu planu przewozu. 
(17'.l proc.) Eugenia Makata (169 proc.), i W PZPB w Rr.tdzie Pabianickiej w tkaln' .,. Jurij Krymow, boh<t~er Związku Radziec-
\,Valenryna L<1ufer (165 proc.). (10 lffcsien) odrnacLyly się Marta Maj<>,1 kiego. odznaczony Orderem Czerwonego 

W ZPB Nr. 5 w przędzalni (4 stronv) (145 prnc.) i Bolesława Nowak (130 proc). Sztandaru Prncy zginął w 1941 r. na froncie 
osi~gnęla Stanisława Krawczyk 161,5 pror.., Hrle1rn Kowalczyk (8 krosien) uzyskała w walce z N~em::ami. 
a Mar:a nuda 160 proc. Stani<;ława Z'l· 159,9 proc .. a Anna Czapczyńska 150,9 proc. I MARKS KAROL - Krytyka Programu Go-
krzewska (3 strony) uzyskała 170 proc„ a Na „szóstkach" Janina Kłopotek osiąqnęłR tajskiego (Biblioteka Klasyków Marksi·zmu), 
Helena Łaska 15S.5 pror. W tkalni na 4 I 1fi2.4 pro~. i Zofia Ma~lak. 160,2 .pr0~ W l str. 56, zł 50,-. 
krosnach wyrc'>żnił się . c.ze.sh1w. Kartmariił\ Yied1aln1 f3 strony_) wyróz~1ly się Jozefa Naidon1oślejsza obok „Manifestu Komunis-
(187,4 pro<.). Dal~ze m1e1sca za ; ęl1 Tacleus-7 Grarl7.ka (174 oro· .) 1 A'lnij N0wak f\63 pr.1 vczneąo· rraca programowa daje w najbar-

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~i~~~~~~~~~~~~~~~~~~a1 driaj zw~dych s~~~owanIBch ~ore~czne 

Do Rady Zakładowej kandydują też kie­
rownicy obu organizacji partyjnych w nowym 
Oddziale - tow. Kotecki Stanisław, sekretarz 
koła PPR, stary działacz robotniczy, członek 
przedwojennej KPP, i tow. Zieliński, przewo­
dniczący koła PPS, który przyczynia się do 
dobrej współpracy między obiema organiza­
cjami partyjnymi w tym nowym zakladz'.e 
pracy. 

Z przeglądu tego widać, że załoga świeżo 
uruchomionego oddziału sprawnie zabiera się 

Lewandowski Jan Michalski Jan 

do organ:zacji swego życia społecznego, lu­
dzie bowiem wysunięci do Rady Zakładowej, 
zasługujący na zaufanie załogi, potrafią nale­
życie dbać o interesy robotn:ka i fabryki. 

••• I 
• z •• podstawy proqramu partii proletariackiej. 

NEXO MARCIN ANDERSEN - „Dilta", 
str. 404 + 320, zł 800.-. Przeł(lad J. Mond­
scheina. Okładka H Tomaszewskiego. 

Pow:eść składa się z pięciu części: ciz. 1. 
„Ditta'", cz. 2. „Nad morzem'', cz. 3. „Grzech", 
cz. 4. „Czyś::iec", c·z. 5. „Yu gwiazdom'· i uka­
zuje się obecnie w dwóch tomach. Jest ~o his­
toria o wnuczce ub?giego rybaka duńskieqo, 
która ,.jako jedncJ z wielkiego, s·zareqo, pół -
toramiliardowego tłumu ludzkiego - czytamy 
w zakończeniu - wzięła na swe barki ciężar 
życia i dźwignęła qo z pożytkiem ... była tylko 
jedną z wielu bezimiennych - dzieckiem 
ludzkim które~10 oznaką są zawsze ręce szor­
stkie od pracy'. 
SŁOBODNIK WŁODZIMlERZ - Mały bę· 

ben i wielki bęben, str. 36, zł 70.-. 
Zb;ór zawiera pięć opowiadań wierszowa­
nych dla dzieci młodszych. Kolorowe ilustracje 
J. Racbwalskiegn. 

WYGODZKI STANISŁAW - Pamiętnik mi­
łości. str. 58, zł 120.-. 

Zbiór wierszy o wielkim artyzmie poetyc· 
kim i cennej społecznej treści. 

ORGAN 
K.C. 

P. P. R. 
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Zż ii 
KOMUNIKAT I s 

Dziś, dnia 4 bm. o godz. 1'7-ej odhędziP ię 

w lokalu dzielnicy Bałuty PPR ul Zicfol'· W seri' „Bibliol~ka K11.1;,vU1w Marb1 mu", V•/ dziejarh łeqo d ulecl'I. Marb nwvdatn la 
ska 71 odprawa sekretarzy kół PPR l PPS dziel 1 •A·ydawanej przez Sp. \V:-·d. ~.K~1ążka", ukazał• przed~ wszy<tk·m przE'viianv qn•podarczc>-sp:J-
nic Bałuty, Julianów, R»<!ogosz~7.. I 5ię dwie cenne puhlikaCJP Karol~ Yfark5a - łectn<> we Fr~nc 1 ńwc-tesne1, 1ako fundamPnt 
DZI~ DN . , , ,.\Valki klas0we we Francji" i Jerzego -Plecha- wytlan:0ń rol!tvr:zn.vr:h. k'órf! Ócl harvk~rl lu-

~, IA 4 BM. ODBĘD c;;n; Ni\STĘ- nowa - „Prz a:·n do zagadn;M: roz1 oju tnw ·c:h 1P43 rnJ..n donrn„•ad1 lv d0 tlvklałor-
PUJĄCE ZEBRANIA KOŁ PPR. mon'st cznrgo poimow11nia dzie jów'. sldcli " rer\kry'nvch rządów „błazna w 1-oro-

DZIELNICA BAŁUTY: PZPJG Nr 8 tkał- „Wall.; J·Ja.sow„ we Francil nd r. Hl B do r. nie". Kię~• ową ich metą byt - jak wiemy -
nla godz. 13,30. I 18.;o - b zbiór llftyl:ul">w Mr.rk~ll n'ą!o•rnn ·eh SPrlan. 

DZ ~ RUD t\ PABTAmCKA· K 1 t pe> raz pierw>z.v w r . 1851) w cz'! np\ś mie Kl~svuna praca M;irksA pon:1erhona JF'"' . nb 
"' • "

0 0 eren1twe „Ne11e Rheini5chP Zeil11nq". z wł11ściwą oh ' i •zrrnvm "-'~fPpem Frvrte1yka En!'.fel•I\ (189 .. 11 l 
- w lol atu Dd„htic:"' iro<lz. 17-ta. nrzpn!l(llwością forko; omaw111 tu i analizuj<> uzunel11icn;i bRrdzo celowo c.hronolo!'.l·ą v.vd11-

IZ u 
rol ku n•"tkow"'TI Ple<:l•anowa. N„ tl"1 k~iti­
-:e - jak w\· ra,ił <;e Lenin - .. wychowało •lę 
r.ałe pokolenie rosv.i•kich marksisiow". Praca 
PlP.chanow~ ~ł~nm11ł geneBlna rozµrawę z 
hłęclnymi tror!arn: t. z" „na.rodników' , którzy 
nc>quiac ob'el<tywne tir11wa rozwoju społeczns­
qo. u'.'·ażali, że ~itą n~pędow~ do teqo rozwoju 
je<;t n'<> w11!kn kl~P. lecz dzialalno§ć wyh'.1.nych 
je:ln ,1sle1', za k tórymi zrląża .,llurn··. 

DZ. GÓRNA PRAWA: ,.jlr'T.l'l•·zyk'' W;vrlz. kryl •cznie rozwój wewnętrznych l'yrlarze{l w'! r?Pń on RC"Vvolucjj Franrnskiej w rrk11 1709 
Gos odarczy godz. 16-ta, Tkalnli\ NrS goch:. Francji, poczl'\wszy o!'l r"wqlucji luto•vei J:::.181 cło nq.05,~nia Trzc,·'ej Repnh'iki w rnku 187Q. 
1'7-ta. roku. aż tlo ?n· 0 ~ i enia powstechne!lo prawa * * * 

wyborczego 'li' roku 18.'iO. co uroro ·ało droqe „Przyczrnek dl) zagarlniP-nh1 ron ·ojn mon!-
„ plugawej po~tui" Ludwik?1-Napoleona dn dy- Id r-rnego p jm'lwnni.1 dlie_ió"·". napi anv w rri 
ktatury i Ccsar~•wa, ku l8fl4, ~tannwi najpow?.inic] ~ Z P. tlzielo w dn-

Na rod~tawie ?rJU'ueńtów naukowvc.h i hi­
Sf"lrvnnyr;h. Plt>ch nnw zw<1lcza ''° koncepCJ"· 
moqące stać się kul~ 1i no~i rewolucyjnego 
ruchu rob'lt11i--zeq0. \V pi<>rw•z."i cze~ci •we-
gn tlziela Plerhan"o 1 analm1 'e krytycrnie ~rzed • 
rrHirksi;;tow•k e '.eorie rozwo u społeCTenoł•!'. 

DZ. SROD!tflEJSKA LEWA: ąodz. Hi-ta 
Tramwaje, Finster, Fabryka W6zk6w. FritcTe 
i Posterunek. 

DZ. SRODl\flEJSKA PRAWA: godz. 12-ta 
Prz bory tkackie na Strzelców Kaniowskich. 
godz. 13,30 Tkalnia Nr 14 b. godz. 14-ta E!ck­
tromł ·n i kartoniaże zm. I. godz. 15.30 f. Kurtz 
i Krieger Gdańska 118, godz. 16,J!l War~zta­
h- amochodowe. 

'TE KOł,A TOW. PRZY.TAŻNI POL· 
ADZIECIOEJ. 

Dq. 4 czerwca br. o godz. 18-ej w lokalu 
PPR przy ul. Gdańskiej 75 odb~dzleo się ze­
branie I oła Towarzystwa Przyjaźni Polsko 
Radzieckiej przy dzielnicy Sródmieścfe Prawa. 

'a pl:Jwyższe zebranie Zarząd Koła zapra­
sza człon ów i sympatyków. 

m GA NAUCZYCIELE l'PR·OWCY. 
Dnia 6.6 48 r. (niedziela godz. 9,30 w I 

#Ir. 4ZW 

W części d up irj zaw"rty iest po7ytywn~· 'l'Y­
k!arl 11ogl;idó'k matł'riaE1m11 11l'<toryczn~qo oraz 
no!('m!czna rozprawa z teorety'. am1 „narodn:-­
twa''. 

„Przyc-zvnek" Plechapowa uk:ilzu je ~ię w le-
12.04 Dziennik• 12.25 (LJ ,,Ravł'I i Dehtt!5 , 19.05 . owy numer „Zolnierza Pol,lderyo" 19.15 zyki.1 polsk:m po raz pierwszy. Przedmowę da 

12.50 (ł,J Interlutlium e: płyt; 1.1.m „Orlbudowi! Muz •k?1 7 płyt 20.00 (L) Trans cz. ofic:jalnei teqo w1 da n ie. wprow11cza1ąc:i naleo:yr:e w 
"'si": 1.J.05 .. Z nasz eh ~tron": 1 ,dO Autl'"'lll otwarci„ nowej sal1 Filharmonii 1'P•sk!ei w krąg z11nadnie11. omawian ych p zei P1echano-
1inisterstwa Oświatv; 1'4.00 .• Pieśni Stimislaw"l Lodzi: 20.30 ( ,J Tran"rn. J-szej n. Tn;,uqura- wa, napisał prof. to''· Adam Sr;haff, udowar!­

Moninszki": (\V rocznlcę ~mierci): 14.50 (L) cyjnei:io Koncertu z nowej •ali Filharmonii ni11jąc m in. akh•ah„,-r ?il,atlniczei problPma­
Muzyka ohiado "il (płyt l 15.1 S (Ł) W i11dom. MieJ5kiej w Łodzi. Wyk. - Ork. Filh. pod tlyr. , vki dzieła - na tle il takr'iw przeciwko mark· 
lokalne: l 5.20 rŁ) Chwila muzy i: 15.25 fł,) Zdz. Górz:vńsk f ego, Chór Państw . W · ż ~ej Szk. s'.?:mowi ze 'tron' prwnych w~pó!rzP5ny rh kio 
Wiadom. sportowe; 15.30 „Druk<1rn.1f' - nowy 11.foz„ E. Um ińska - skrzvpce. 21.30 (Łl Dzien- mnl16w sor l oloqic~nvch . Jdoslc;pn l11 j::ir Sl • 
film polski": 15.40 (Ll 1uz.vka rozrywkowa nlk wieczornv: 21.50 [L) Transm. I1-e1 cz. lnau- rokim 5fercm ool•k!ch czvielnil;ó ' d7!eola te­
(płyty); 16.00 D1'.eonik: lfi.25 „W walce 0 1dro- qnracv.;nego ·Koncertu z nowej 5ali Filharmonii I rirelyków rr.arksizmn - pisze w zak011rze~:~ 
wie"; lfi.30 Audycja dla chorych: 15.45 „Nowa Mie jsk. w Lodzi; 22.3() (L) Rezerw~ z pł)~; nrz dmow' to·„ Srhaff ;- polscy milrkH 1 
Jugo law;a" - audycja rl'a mlodzieży; 17.00 22.45 (L] Omów. progr. !nk. na jutro; 22.47 (Ł). 7rnierza i ą do jedn°rro: do rzetelneq_o zaooz!l"-­
Koncert dla pr10downików świata pracy; 18.00 KoncPTt życz0ń; 23.00 Ostatn ;P wiadomości; nia oolslc:ei:io Gyt~lnika z prawdztwą tr"SCFI 
(Ł) .,Mozaika mul'yczna'; 18.45 „Zaklc;ty dwór" 2'.ł.30 Zakońcl!enie audycji i Hymn. teorii marksizmu: do U7.brojenia młodych k~-lr 
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OGlt SZENIE 
a o godz. 10-ej w n terminie odbPdzie się Miejskie ZakladJ Komunikacyjne w Łodzi 
Dororrne Walne Zgromadzenie członków ICo- ogłaszają przetarg n'.eograniczony na przehu­
la N nr.eycie!e:ldego PPR.. Zebranie odbedzie dowE: murowanego magazynu na posesji przy 
s ę w lc!mln dzielnicy Sródmleście ul. Pl~tr- ul. Dąbrowskiej nr 23-25. 

Miejskie Zakłady Komun'kac:vjne zastrze­
gają sobie prawo wyboru oferenta bez wzglę 
du na cenę, jak również uni"?ważnieni"" prze­
targu b<>z pocianfa powodu. 

wied1ę o soe>łeczPń<:twi!'! i prawach 1e(lO roz­
woju! Będ,·e to zarazom naj5k!Tecrniejs'd fo'­
mą zwetkzania antymar~istowsk.ich pseudo n -
ukowych teoryj. 

,.Przyczvnek" Plecha.nowa przełożyła hardzo 
stanrnnie Romana Granas. 1'. D. 

kows [, NT 53. Oferty w zalakowanych kopertach bez żad 
l'ot'Z, dek 1lzlenny pr-,;4>widuJe: referat, spra nych znaków firmowych z napisem: „Ofnta 

wczibnie sekretarza koła pod:dał kola, wy- na przebudowę murowanego magazynu dro­
bory kierowników w kołach. Obecność obo- gowego MZK przy ul. Dąbrowskiej nr 23-2!;, 
wązk;iwa. należy składać w Wydziale Technicznym 

t,ódź, dnia 3 czerwca 1948 roku 

3440k 
Mic 'sicie Za kia.dy l\:omunikacyjne I 

w ł,odzi 

111111mm11•!1111•111111111111111111111111111111n1111111n1111111111111111111111111111 
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KO,fUNJKAT 
DZ. S'l'ARO~UEJSKA: Godz. 13,30 PZPW I MZK (Łódź, ul. Piotrkowska nr 77) do dnia 15 

czerwca rb„ w którym to dn.u o godzinie 
r 3 ud ,.,,;„l I i odcf#. ID, f-ka Łódź, Pół- 12 nastapi komi!'yjne otwarcie ofert. 

noc o dział 2-fi i Olejarnia. godz. 15-ta 
ENIA DRO E Z':l.rząr! Polsk:iPgo 7wiąlk1 1 bvlych iefo·/\·v 

~ Pol1t\Pnnh Koh:> I,r.rJź. ;awi;idamia. ze dnia & 
czPr'1•ca 1CH8 r. o godz. 8- 0 i rano odb<>dz!IO s~~ 

Szczei.rółowe informacje oraz ślep~ koszto- K S .ł • I ZG1JBJONO l 't PZZPP odc1z. IV koło Nr 3 godz. 15,30 - Dom UPftO - prze11az • , ~gi ·· Z'V. 
rysy otrz:vm"r mo;i:n;.i w Wydzfale Technicz- zaw. na nazwisko Slo 

Kr:.~~~ł:i~:;:7· igo;:k!,6;,taG~~=~~:~7: ~::~:~~'. nym MZK przy. ul. Piotrkowskiej Nr 77, 2 pię ~~TO~ókie~~f~:~:~ mik Stefan. 3428g 
Drost i Arkadia. tro, codz:ennie w godzinach od 10 do 12. _ _ ____ _ 

Wadium p~zeta;gowe w wysokości 2 proc. "Sai-Kos" Łódź, Piotr- ZGUBIONO legityma 

Walne Zehranie Związhi w sali dużej C.? D.K. 
P'otrkow~ka 24.1. 

Oberno.ść wsz:vslldch członków Z'1·eryfiko•l'~­
nych obowiązkowa. 

UWAGA, PRACOWNICY PIEKARSCY ODP WA SEKRETARZY DZIELNICY 
Gó NEJ J\R WEJ. 

Dzf.§. dn. 4 bm. godz. 1'7-ta odbędrle się w Io 
kalu dzielnicy Górnej Prawej odprawa sc>kre­
tarzy kól. Sprawy watne obPrno§r obowiąz­
kowa. 

ofrrowanej stlmy należy wpłacić do Kasy kowska 8, tel. 272-5l cję PPR stałą, Chm:e-
M:ejskich Z11klad6w Komunikacyjnych, Łódf, 33!17k lecki Wlady3law, 
ul. Tramwajowa nr 6, a kwit dołączyć do o- HURT - GAI.ANTERIA- Zgierska 42. 3432g 
ferty. OETAL Władysław Kra =--------------------.., szewski Łódź, ul.' M. 

Zjednoczt>nie Enerretyczne Okrc:gu Nowotki nr 5, 

ZGUBIONO ~wiadec­
two szkoły pow~zech­
nej, Klich Zb'.gniew, 
Pogonowskiego 28. 

Związek Zawodowy Pracowników Pnemy~lu 
Spożywczeqo Oddziilł w Lodzi (Sekrja Pie,­
R;u1y) pod11je do wi~dorności, Żll dnia '' rzer11 
ca 1948 r. o godz. 9-E:i rano odb~dii"" ' i '!i ze­
bran;e w5zystkich pracowników piekar~kkh · 

ZEB ANIE 
Dnia 5 czerwca 1948 r. (sobota.) o godz. 

16,30 odbędzie się zebranie członków Koła 

PPR przy Wydziale Oświaty Zanądn Miej-1 
sklego w Lodzi. Obecność ohowiązkowa. 

1 

UWAGA, SEKRETARZE KÓŁ 
W dniu 4 czerwca 1948 r. o godz. 1'7-ej 

'odb<:rlzie sję zebranie wszystkich Sekertarz:11 
kół fabrycznych, kolefowYch i terenowych I 
Iw lokalu własnym przy ul. Gdańskiej Nr '75. 
\Stawiennictwo oboV1i .zkowe. 

•••••••••••••••••••••••••••••• 
OGŁOSZENIE 

Zarząd Miejski w fJodzi - Wydział Od­
'hudnwy - oc:łasza przetarg nieogran'czonv na 
wykonanie ogrodzenia w Sanatorium w Ł~ 
giewnikach. 

Oferty pl~emne, odpow!adająC'e treści li!:osz 
torysu ślepego należy składać w Wydz'.ale Od 
hudowy przy ul Piotrkowek\"i nr 1„. po1'6.i 
nr 119 do dn!~ 14 czenvca 1!118 ręJrn do c.n­
r:l35ny 11 w kor.<>rlaC'h należ~·rie tamkniet) eh 
z napi~em: ,.Oferta na wykonanie ogrodzen'.a 
11 Sanator'um w Ła,giewnil(ach". j 

Otwarr'" nr,.,rt na~tąpi. w' tym s::>m 'm dniu 
o godzinie 12-ej. 

$7'.rzei:i<'>10w" informacje oraz knsztory~ 
ślepy z warunkami przetargu otrzymać można 
w Wy<'L ;; le Od11urlowy, ()ddzial Bud0wn:c­
twa przy ul. Piotrkowskiej nr 17, pokój nr 
119. 

Zan!'.art ',1;„isJ.-i ?.::isfrz. ga sobie ;:>niwo wy 
boru of€'rt luh un·e·.~·ażn l en '.a przetar:i;u bez 
p an:;i oo' ·odu. 

Wadium pn„targowe - zll:ndn'e z pr~ep!­
~ "ml ot-11• · ia~u ie ·mi w yyrokoł ci zl BO.OOO 
nal"ry zlo7vć w Glńwnej Ka~ie l\tie.! Bk·ej, 
Łód::. ul. Tlons<"velta nr. 15, a kwit Kpb:ity 
dol ar-:r , ·ć do oferty. 

fJńrlź, dnia :ł czerwca 194$ roku 
~~~fik 7 A ~-:.'\n Ml"" P.; icr w r nozr 

ll\ll\IU\ll!\llllllllllllllllllłllllllllllllllllllllllllllll\11111\lllllllllllllllll\llllll'lllllłllllll1"111illllllll 

EK. 
Dzlsie,s e\ nocv dvtun11ą na•tępulące dplel(l: 
Kra;;•ń•kl I (J r11r:r11 321 . W ~an„re (Plotr-
kciw•k11 67), Rytla rKopernika 261. Kona 
(Plac Kośr!Plny lll. Gro•7knwskl1."qo (11 Llsto· 
pnda 15) , Ri1r1 ń~1'1eqn fKątn11 ~41. J11rzęhow­
~ ki eqo f P11bl11nlcka 212), Łu;;;7Mew!l ·lel (J. 
St111in11 50) . 

Łódzkiego po~zukuie natychmiast:! in- tel. 103-55 3~98~ 
przv ul. Gdańskiej r 75. 
Obecność wszystkich członków obowiazko•-"5 

żynlera elektryka. l technika mecbanl. SPRZEDAŻ Konfekcii 
ka, 2 techników, elektryków, 4 monte- męsko-damskiej, ŁóM, -------~~3~ REZOLUCJE PROTESTACYJNE 
rów elektryków, 2 wykwalifikowane Piotrkowska 12 Za1ctri-
maszynłstki ze znajomością korespon- qer-Kus7ma~ber. 339gk 

ZGUBIONO kartę re Zgromadzeni na wspolnym 7.f"braniu Kół PPR 
patriacyjn~, ~KU -:-I i PPS r:rzy. PZP~ Nr 4 uc~v.:alili jednogłośn i e 
Kul.no. M ilsk1 Zdz1- • rr:ozoluC)ę p1ętnu1ącą i wyraza1ą~ą protPSj prze­
slaw Limanowskiego r:w niesłychanej fali krwawego teroru, ro1p~­
l68. 3437g taneno w Grecji przerz: reżim roO'llar.cho - f;i­

dencii handlowej. ZaJ?Ubione dokumcmty 
Zgłost.1:"nia kierować do Wydziału ZGUBIONO tymcza.-

Personalncgo Elektrown: Łód?.kie.i Łódź, sowe zaśw'adrzen'" 
ul. Daszyńskiego 58, pokój Nr 23, załą- demobilizacii RKU ZGUBIONO książecz-
czaiac podanie, własnoręcznie napisany I f,ódź, Chartliński Ma- kę ":ojskową RKU -
ż:vciory!' ornz zaświadczenie z ostatni"'- L ·a· r• l 'k w · r'<m Limanow~kie~o I · 0 7" rug J OJ-
"O mie1'sca. 3412k · h G d · · k 9 " 104. 3431~ c:ec ro z1ens -a . 

POWIATOWY ZWlĄl'EK GMINNYCH SPÓŁDZIELNI 
„SA MOP01\10C CIDJOPSKA'' 

w ł..od7J. al. 11-go Listopada 85 

ogłasza KONKURS 
na stanowisko referenta planowania i reft>renta statystycz­

nc>go od 15 czerwca br. 

Wymal!'al'!e kw .Ufikacje: 

a) Przygotowanie ekonomiczne, 
b) Zna.iomość ~truktury i funkcjonowiirua izo<podark· knjo­

we.i, a w i;zczegótności ~półdzielczej. 
c) znajomość ustawodawstwa gospodarczego, ~ 

Zgłoszenia pi~emne prosim.v kie'rowiić na powyższy adres. ~ 

Ogłoszenie o przetargu nieograniczonym 
Polskie Zakłady ZhożowP., Prrndsiębior~t· ·o Spńłdzielc1• Oddzid} 

w Lodzi ul. Narutowicza Nr 1 rnzr\:l'u.ie pr?.etarg nieoaraniczony 
na wvkon::in·e remontu hoc·tnky kolt>;low".f orzy stacji kol. Pabia­
nice do młyna P7.Z ,,Spńjnia" w Pabianicach. 

KMztory5_v ślepe otrzymać można w Wydziale Proilukcji PZZ 
Od dz. w f,od7.I ul. Narutowicza Nr 1. Ofe:renri sklad::i ia oferty 
na wykonanie remontu boC7nicy, wraz T materiałem. Odbiór ro­
bót nastąpi przez Wyd.zlał T Drogowy DOKP w Lodzi, po którym 
to odbiorze n::i~tąp\ rozliC'zen!e 1. firmą przf'prowadzającą roboty 

Oferty należ:v sklanat'- do dni~ 15 czerwca 1948 r. w ~krzynce 
ofertowej pod adresem wyżej podanvm w dwóch zalakow;inych 
kopertach z napisem „oferta na remont bocznicy w młynie „Spoj­
nia". 

Do off'rfy naleiy dolaczvć kwit n::i wpliirenie :v;idium w wy­
~oke>~ci 1 proc. !'11mv kontorv owej. dn P:in•twnwezo R::inku Rol­
nego. Oddzfał w Łodzi na konto Nr 424 PZZ Oddzial •w f,ridzi po­
zo!'t<iwi<i sobie i:wobodny wybór oferenta . Otw;:irc!e rifert n:ic;tą· 
pi kom'•vinie w dniu 16.VI br. o godz. 11-ej w lokalu tut. Od­
działu PZZ. • 342lk 

3436g 

ZGUJUONO legitym" 
rję tramwajową nie­
b'e<=ką, Kosmala Fran 
c'szek Kra~zew~kieg0 
40. 3435g 

RóźnP. 
Dr MIRSKI ::ikusze­
r; a, choroby kobiecie, 
przeprowadził się na 
Piotrkowską 14, tele­
fon 257-23. 3402k 

P 'S'STWOWE 
Zakłady Przemysłu 

- Dziew:ar~kieii(o Nr 2, 
I'Jódź, Al. Kościuszki 

23-25, zatrudnią ·wy­
kwal ifikowanyC'h 

DZIEWlA RZY n ma­
szyny oczkarkowe. 
Zglo~zc>n i 11 przyjmuje 
Wydzi::ił Personalny. 

:l441k 
12 ..... 

1 P. Z. P. J. G. Nr 8 
1 w Łodzi 
I 
1 z:itrur'lni11 nat:vchmia~t 
1 1 KiPr. Rurltll lterii 

I Flnan 6w 
OT::\?. 

3 samodzil'ln,vrlt 
KSIĘGO\VYC'R 

Zii!loszenia n::ileży 
kiemwAć do Wyd?. 
Personalnego ul. Hi­
potec:ma 7-9 wraz ? 

rod a niem ż.vciory-
sem. 3411k 

szvstowski. Zehrani domilgają się zaprzcz~la­
nia k rwiłwych zbrodni rea'ąii i natychmla~to­
weqo zwolnienia uwięzionych patriotów giec­
kich . 

Prote•t podobne.i ' reśri uchwalony zo5laJ na 
7f"hraniu Kołil PPR Nr

1 
3 przy PFK, ośrode . 

Nr 3. 

I CENTRALA 
OD ADKOW UŻYTKOWYCH 

Wydział Personalny 

Lódź, Poludniowa 44 

przyjmie: 
Z rutynowanych KSIĘGOWYCH 
3 wykwa.l'.llikowane l\1ASZYNJSTK.l 
1 FA<'HOWC'A w dziedzinie ubezpie-
"~ w 

2 HANDLOWCÓW z wieloletnią prak- ~ 
tyką na ~tanow:~ka k ierownicze ~ 

Zjednoczenie Energetyeme Okręgu 
Łódzkirgo poszukuje firmy lub osób, 
kt•re podejmą i:ie pr3,nill odzieży ro­
l oczej i ocbronn„j (około 1000 knmple­
tów mie~ięczn'.e) we wła nych urządze­
nia<·h (pralni). 

Oferty z 'rodaniem warunków kiero­
·::ić do Wvdzialu Administracjnego E· 

li::ktrowni Łódzkiej, ul. Daszyńskiel!o 58. 
nnkói 72. Ml5k 

Cen' ogłoszeń 
W •. m r)C:IF R()BOTNICZYM" 

tekst 
do 70•mm 120 
od 71-120 mm t50 
od 121-200 mm . 11!5 
od 701-300 mm 230 
powyt. 300 mm 310 
Drohn~ ~O ł. :re w„rn. 
Poc711lttwsnle pra~.,. 15 d. 

za tek. 
45 
55 
70 
90 

120 

nekr. 
30 
40 
85 

110 

W n1Pl'l71„fe ł łv·let 10 rirl'\e. drnb11. 

Czytajcie „Głos Robotniczy" 
mitel f'P'R w f ,nd~I Kom1t "' R rl><k1·,·1riv RPrl t Arlm. U1d:I! P!ntrkowsk" 811 l'~lefon:v· Red11klnt N11r:tf'lny ;n~.14 Se kret11rł<'!t ~~4-21 Redak<'i1;1 nncna 172-51 D~aJ 

h•l tll-!10, Knnto PKn VTI !~OS 7,;ikl Gr;ir R SW ... Pru · , Arlmln1~tr:irh ni„ t'lrry1n·H111" ąrlpnw1•'1z1!91f'lnt<>I M tP.rm1n"W"I l'!r11J. n>:'l~~l>ft .O /'!1~t' 2 

• 

' 

., 
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ji~;~~~~~~;;;:;'ifo.pińówią Napierała i Pietraszęwski 
tl.6, a na dzień 2.6 - w dn. 10.6. o żbliła1·ącym Si A wyścigu dookoła Po Iski . . . . . 

TEATR POWSZECHNY 'Ili 
Dwóch asów naszego kolarstwa szosowego ·~· - O ile wiem, to wszyscy znają WlęKt1zosc Dziś teatr n'.eczynny. ·~ .· . '• odcinków tras,y, którą przebiegać będzie tego· - Napierałę i Pietraszewskiego spotykamy w 

'W niedzielę dn. 6-go czerwca premiera lokalu P.Z.Kol. w Warszawie. Ruch tu, jak r::.czny „Tour . 
dwóch arcydzieł komedii francuskiej: „M'.strz zwykle, jest w;elki. Związek nie wie co to sen - To lekka przesada - wtrąca Pietr1s!eW-
Piotr Pathelin" i „Grzegorz Dyndała „Molie- sprawiedliwy, lecz rzucił się w wir pracy, któ- skl. - Już pierwszy etap na trasie WarsuNa 
ra". re] w tym sezonie starczy, by urobić ręce po - Olsztyn kryfe wiele niespodzianek dla nas 

łokcie - jak wyraził się kapitan związkowy w-.;rystkich. Druga część etaipu. która ';•<-wa-TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ „LUTNIA" 
Plot rkowska 243 

Dziś i codz. o godz. 19,15 „ROSE-MARIE" 
romantyczna operetka w 7 obrazach -
Otto He1bacha. Udział bierze 60 osób. - Chót 
- Balet - Orkiestra. Bilety wcześmej do na­
bycia w Spółdz1elm Artystów - Pla~tyków -
Piotrkowska 102, a od godz. 17-ej w kasie 
teatru. W niedzielę kasa teatru czynna od 
:J'l<iz. 1 t. 

Ti!A TR „SYRENA", Traugutta 1 
Dziś i codziennie o godz. 19,30 komedia 

G. Dregely w opracow. I z piosenkami Jerze­
go Jurandota „DOBRZE SKROJONY FRAK" 
z gościnnym występem Ireny Horeckiej I Ka­
zimierza Szubert~a czele zespołu „SYRENY"' 

Kasa czynna od godi.. 10 - 13 I od 16-ej, 
tel. 272-70. 

TEATR KA.MERA LIWY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34 

Dziś i codz. o godz. 19,15 farsa Noela Co­
warda „SEANS". Udział bwrą: Hanna Sielicka, 
Helena Buczyńska. Hahna Głuszkówna, Wao­
da Jakubińska Michał Melina, Daollf.a SH­
flarska t Ludwik Tatarski. Reżyseria Michała 
Meliny, dekoracje Jana Rybkowsk;ego. 

Kasa czynna od 11-ej do 13-ej i od 15-ej. 
tel. 123-02. 

P.Z.Ko.l. _ Klimaszewski. d7ić będzie od OlsztY.na na Mazurach, ~est 
nam zllipełnie nietmana. Tu możemy t!pJdz.e· 
w;;ć się pewnych trudności. - No cóż, panie Bolesraw:e, najpierw o· 

bóz w Szczecinie, potem Igrzyska Balkańskis 
w Budapeszcie, a potem ... „Tour" - próbuje· 
my zachęcić króla szos do rozmowy na temal 
--. Touru" oczywiście. 

Nar.;erala się uśmiecha. 

- Zona w domu dawnJ rnme 1uz nie w.· 
działa ,l wszystko zaczęło się w czasie śn"e­
życy w Parku Paderewskiego [parn!ętny ,11y· 
śctg o ·:)I:< bar płk. Konarzewskiego). 

-- Od tc.mteg::> czasu przekręciłem na sz 1· 

Pietraszewski Napierała 

s:e l.idr:e ldlka tysięcy kilometrów. 
- C,1 N.n myśli o tras;e tegorocznegJ 'Ny­

kigu Dookoła Polski? - pytamy. 
~-..... ---

- Dalej tak samo. Za to znamy d)b ie tra. 
sę na naszym Wybrzeżu. Napierał.j ·µ:zec .e2 
wygra' w ubiegłym r(lku Wyścig ;lJ •.i„,za na 
tra~ ie Kołobrzeg - Szczecin. Na tym od·:;nku 
powinien się czuć jak u S'iebie w domu - cią­
gnie Pietraszewski. 

·- A więc początek wyśd,gu - to pJdtóż 
w n·e1nane. 

- To prawda. Wykig nalefeć bf?dz_ie do 
wyją~kowo ciężkich. 11 etapów - to nie ba­
qatela - mówią obaj kolarze. - Długość ich 

D · I 1 · - ff I:..,.... 7 B będzie większa od długości etapów w wyścigu 
Z•O Q llr IO ę•Jt 'llfl• - Warszawa - Praga - Warszawa. 

Komu ni.kal W-Ili Sportoweno Nt 2 trzeb~ ~%~zi2ew~~~~;Jyćk1~m~~~~i~~~~~~~%si-& ty a początkowe niepowod1enia będą mogły 
1 d LKS _ ro:H- „ :iia tifZ(omienić się w sukcesy i zwvcięs-twa na dal-
. Podaje się do wiadomości. że Wydz;aJ Ą Delegatem na zawo Y - swch etapach, jak było w wyścigu W-P-W. 

Sportowy ukonstytuował się następująco: [Piotrków) w dniu 6. 6. o godz. 11-teJ będzie , 
ob. Bednarek. - Mam nadzieję, że zarówno obóz w Szcze· 

Przewodniczący - Tyl M "enyslaw . <:.P:e, 1·ak i występ w Budapeszcie b<>dą rl.ob· 
Z K k k C · I Delegatem na zawody Tęcza - z reprezen· "' ,-ca przew, - ucz ows 1 zes aw ·y.11 przygotowaniem dla nas i naszy·:h ko'e· tacjq klubów Włókniarzy z lodzi w dmu 6. 6. • 
-

0 kretarz - Klimnak Anton: ".ów, choć. przyznam się, że aż strach pomyś'. o godz. 11-tej będzie ob. Krysiak. " 
~.!Jonkowie - Bednarek Bolesl3w, K-y- s. Posiedzenia Wydziału Sportowego odby: leć, ile czeka nas jeszcze startów w tym se· 

siak Kazimierz, Rumiński Cieslaw, wać się będą we wtorki każdego tygodnia 0 zome .. 
Szymański Jan. godz. 19-tej w lokalu ŁOZB przy ul. Piotrkow- - Przyznam jednakże, że Wyścig Do, 

2 Przypom;na się klubom, że pisma o przy- skiej 67-6, dokąd należy kierować wszelką ko- okola Polski zapowiada się interesująco, 7)!· 
dziPlaniu terminu jako też zawiadomienia " respondencję. równo ze względu na gigantyczną trasę ;ak 
mających s'ę odbyć zawodach pow1nny wply· 6. Wzywa się kierown;ctwo klnbów: Tęcza. l udział w n;m w!elu drużyn zagranicznvch. 

KOMUNIKAT •vać do Wydziału Sportowego na }O dni przed V ctor:a. Korab, Czarni, Zryw (Łódź) i Pab1a· O ;le wiem - szykują się one bardzo powaz-
Teatr Kukiełek RTPD w Łodzi ul. Nawrot tuminem. nicki KS do sekretariatu ŁOZB po odbiór ks:ą- nie do „Touru" - kończy Napierała swo;e 

27, wystawia sztuke pod tytułem „Pinokfo" 3: Z P.olecenia Zarzą~u Ł.OZB anuluje się żeczek zawodniczych. u'< agi. 
b .k hł k d dl g zaw.eszeme zawodmkow1 K1iewsk1emu Jerze· Przewodniczący: (-} M. Tyl. Przypominamv, że Wyścig Dookoła .blslc 

- a.i ę 0 e opczy u z rewna - we u I mu z KP „Zjednoczone" . Sekretarz: (-) A. Klimczak. \ rozpoczn;e s'ę 22 bm. Collodi'ego w opracowaniu Aleksandra Ma- ' ___ ....;;...;_..., _____________ ....;_...;.;.;....;_..;..,..;......;.....;.;.;.,;;,;.;;.;.,;..;.;., ______ .;;...;..,;_..;.. __ ..;.. ____________ _ 

Jl~zewsk!ego. 
Przedstawienia dawane są codziennie dla 

~zkół powszechnych według zamówień, a w 
każdą niedzielę i !<w;ęta o goriz. 12-ej dla sze>r 
szej publiczności. 3438k 

1'1NA 
ADRIA - „Zenobia", godz. 18,30, 20,30; w 

niedz. 16.30. 
BAJKA - „Ostatni Etap'', godz. 111, 20,30; w 

niedz. 15,30. 
BAŁTYK - „Timur i jegb drużyna", godz. 17, 

l9 21; w niedz. 15. 
GDYNIA-.,Program Aktualności Kraj. i Za;ir. 

Nr .15'', godz. 11, 12, 13, 16, 17, 18, 19, 
20, 21. 

HEL - „Biały Kieł", godz. 16, 18, 20; w 
n;edz. 14. 

MUZA - „Oflag XXVII" godz. 18, 20; w 
niedz. 16„ 

porJoNIA - „życie Emlla Zoli'', godz. 16, 
18.30, 21; w niedz. 13,30. , 

PRZEDWIOSNIE - „Czarodziejskie ziarno", 
godz. 18,20; w niedz. 16. 

ROBOTNIK - „Płomień nowego Orleanu" 
godz. 17, 19, 21; w niedz. 1!1. 

ROMA - „Zńak Zorro", godz. 18, 20; w niedz. 
16-ta. 

REi<ORD - .. Guwernantka", godz. 18. 20,30; 
w n'.edz 15,30. 

STYLOWY - „sta lowe Serca", godz 16,15 
18,15, 20.15; w niedz. 14.15 

SWIT - „Noc grudniowa", godz 18.30, 20,30. 
w niedz. 16,30. 

TATRY (w oqrodz:el - „Polska" I 7 19 21; 
• w l")iedz. is. ciodatek z wyścieu kolarsk1e­

I/.O Warszawa - Praga - W:ir~zawa. 

TĘCZA - „Stalowe Serca" godi.. 17, 19, 21, 
w nledz. 15 

WISŁ.A - „C11sah!dnca". qodz. 17. 19, 2L 
dodatk sean! o qnrlz 15, w o!erlz 13. 

WŁÓKNIARZ - „Życie Em:la Zoli", god?. 
15.30, 18, 20.:ro: w nie>dz. 13. t 

Kożefuch powraca 
do amatorstwa 

PRAGA obsł. wł.} Jak dn· 

fi 
nosi dz:enmk „Mlada '.'-ron 

ta", Jeden z na jwyb:tme1s7 y<h 
rawodowy<'b ten'sistów c1es 
k:rb - Karol Kożelu<"h. wys'ę 
pować będzie na n0wo ial!'IJ :..._ 

A\ n'sis~a , am~tnr. Kożel11ch ?rać 
~ -- będzie w barwach prask1egr 

CLTK. 

lłfist,,..,,astu1n '''· A 

w szczyp10rmaku 
V\I dniu dzisiejszym. tj. w piątek. dn'a 4 

c:?.erw<'l. przewidzi>rne są następuiace> so0tb1 
ma w szczyp1-0rniaku o mistrwstwo kla~v A 

Konkurenr.ia ieńsko: B01sko tKS-u g'1rl 7 

Il: ŁKS - Zr{w; bo1;;k.o Helenów qodz. 18 
TUR - HKS. 

Konkurenr;a męsko: B0isko Zrywu god1 
11-ta: Zryw - HKS; bo·sko Zje>rln0cz0nvd 
riodz. 18-ta· Zjedr."<"7onp - ŁK<:: boisko Zied 
ńo<'~"-'1yc!i qorl7.. 1'),30: T'JR ·- Resn•u 

:>-018922 

Widzew erał a KS , strzelał bramki 
Derby łódzkie zakońc~yły się zwycięslwem LKS-u 6:2 

W ynik cyfrowy 6:2 dla ŁKS-u jest sta· wypadł na lewym łączniku Pietrzak, zastępu- mw#mtmtMYfT;:;;\P"fl)!,1~f''.F7:'"'"f<;}'S~Jfil\m%t'ł 
nowczo za wysoki. Gra stała na n;skim jący Łącza. Janeczek i Baran zadowolili. Ho· Derby lokalne, rozegrane pomiędzy ŁKS-e.l!J. 

poziom'e i nie przypominała meczu ligowego. gender! nie czul s'ę zbyt dobrze. i Widzewem zakończyły się zwycięstwem 
ŁKS wykorzystał szereg momentów pod- Widzew dobrze zrobił, wstawiając do 1'go'· czerwonyoh w stosunku 6:2 (4:1). 

bramkowych, czego nie mo\na napisać o prze- wego zespolu w bramce juniorka Racza. N;e Przed sędzią p. Olewskim z Krakqwa ze! 
ciwniku. Szczurzyński w flramce dobry, jak jest on gorszy ani od Holisza, ani Uptgga, eł spoly stanęły w następujących składach: ł:.KS1 
również i Włodarczyk w obronie. Pomoc by- może się przecież w ciężkich 61potkaniach ci Szczurzyński, Włodarczyk, Kopera, Pegza, 
la najgorszą częścią drużyny. Pegza nie wy· punkty czegoś nauczyć. Obrońcy poprawn:, Karolek. wć l, Hogendorf, Baran, Janeczek, 
trzymywał calego meczu kondycyjnie, faulu- jednak dwa gole mogą zapisać na swe l<on:o. Pietrzak i Sidor. WIDZi~W: Racz, Kopaniew­
jąc niepotrz.ebnie. pod ~oniec .zawodów. Ty-I W pomoc,r ~ajlepszy. okazał si~ StemTJe': ~a · J ski, Reszke, Stempel, Konarski, Slaby, Sado.v­
czy się to rowmez [ostre] gry) 1 Karolka, kto- pad 1akos me chodził sprawme. FornJ«:•yk ski, Fornalczyk, Cichocki, Gbyl i Macrciiniak. 
ry umiejętnie „przykrył" Cichockiego. Łuć t Gbyl rozporządzają jedynie silnym strzatem Bramki dla ŁKS strzelili: Janeczek (3), Ko-
n~e sta~ąt na .~ysokości z~~ania. W na:pad:.(j \ i ~'<: poza tvm: Ponieważ strz

1
a!y te n'.e ~:1 pie pera; Baran. Dla Widzewa: Fornalczyk (2). 

S,dor Jilk ZW\ Kle beznadz.einy. Za to <lob.ze r v.yine - m11a1ą zwykle ce.u M.arc.n ~" n e ; ,,. . .. ,,„.~~:.~,>~.".\ •. „. ;····_-.~..-~'~:lt'.:;;.;; . . ..,,, .. """"' 

Ciehou;o intprezo dla ff5Z"ł}f!!.hich 

Za 25 złotych będzie moina oglądać 
c:eka\YY mecz bo~{serski ,,Concard .a" -- ŁKS 

W pr;:yszlą niedzielę, to 
jest 6 bm., o gndz:nie t 1-~eJ. 
a stadionie hnkejnwyrn LK~ 

Qdbędzie s·ę ·nt.ere;;•1•1F·e 
sp0tkanre p·ę§ciaisk e P•, 
m1ęd7y zesp~łam• ŁK"·'I a 
co·az bardzie] wyb,iającym. 
s:ę mlndvrnl p·ę~c' Hza m. 
Con<'ord11 p otrk11wsk ;ej 

Jak się rl.wnarl1.11ernv. ŁKS 
wystąoi w s!d11rlz 1e n11sl•}.Jll 
cym: w~q~ mu~za - Sta<;·ak 

RMvrki. nir.r]<-nwil - MMr '"'" "" 

Angl cy zaprasza~ą 
naszych w:oślarzy 

LONDYN fobst. wł.) - W dn;acb 30 czerw 
<"d do 3 lipci! 0dbędą się w Henley w:elk·e 
m:ęcJ7ynarociowe zaw0dy wioślarskie. 

Na zaworiy org~nizatorzy z11orosili czoło 
11 ych wioślarzy Częchostowacji. Froocji 
Snv;tjcilrii. ~ '11ii i Polski. 

~ki. lekka - Wołosewicr, pó•śr. - Bnni"k:.-,,v­
s'{: średnia - Olejn:k. pólc1ę:1ka - Kn;:'ńsk 

c. ez.ka - Żylis. • 
Ccncord1a w"stąp! w swym nai5'Jr'e1~~y111 

<1l~fJz,e z B~zoska. Sc'butem 1 Stecen1 M r;e­
IP. - l<'!1V h Jpt,.;w pnu11lern<> - orł 25 -zł 

Zbliża sią Olimp a~a 
, . . . 

na~~YWil,ą zg.o ze:i a 
LO. DYN {!)hr.I wł l - Komitet Orqani?a 

•v1ny lorzy~k Ol ·mn1\•k•rb w Londynie o 
tnvm;i.J dn leJ pnrv z9hszenia 49-crn państw 
na udz-i!ł w lgrzyska.-h. 

W posznególnyrli kl)nkurencjach Igrzysk 
•rJz ni WE'7T"1: hn!{<; - 40 państw. Oływnnie -
~8. kol"rslwo - 34. strzelanie - 32, szermier· 
ka - 10 k'ls7ykówka - :!8 g1mnnstyk;i - 24 
ha'.1ej na trawie - l' podnos~onie ciężarów 
- 29, w•o<]?•st•vo i Że'!lnrstwo - 27, '<!Żd~1e· 
('wo - 26. 1<aj11ki - 17, pięciobój nowoczes' 
nv - IR 

Ju acy •• Służby Po sce•• 
ouhudowu · ą stadion olimpHski 

WROCŁAW (ob6ł wł.} - Wrocł11wi;ki sta-1 Ze w7.ględu na to, że mały stadion może plJJ 
rlinn ollmpiisk1. jedyny teqn rnd7..illll o ti!k :m· m1<>:k1ć nie> W'Ple w1d1ów, re.montnje s·ę obec· 
o. onujących rozmiara•h ob;ekt w Polsce, bęrlz'e n:e równ'PŻ trybuny w:elk·?gn stil'1·onu w CG­

rn P IS'l.em interesu jącyc b :mprez spnrt0wvch. lu po'm:eszczenia og"ilern ponad 40 tysięcy 
<t(Pe odbędą się w okresie wystawy Z.O. osób 

Obecnie na stariionie ot:moijsk:m dokona 
no iuż o<lqrnzow'lnia lPre>nll Zil"VPll no Ie1e o<' 
h·,mb. usunięto 80 ton złomu. W)rkarczowdn{l 
'lonnrl 1100 drzew. 

Na wialkim I st'c'l;0nie układa się również 
tor 7,1żlow f orn1 4'i0-mP.trcwą biPżnię Każdil 
l q;er snor'0wych posiadać będzie do dyspo· 
'Y"i: 4 boisl<i!. 

c ył wykorzystany odpowiednio. Ci<:hodi !1 e 
rr , I najlepszego dnia. Rzut karny, ;;trzeien'/ 
iJ•Zc~ Gbyla - to komproll)itacja leg.? zawod: 
n=J a. 

Jak już zaznaczyliśmy, w pol11 gra była 
1 n< tymi wyjątkam: równa. Słysrnb nę na· 
we'. pow·edzonko: \Vidzew grał, a Li<;; snze' 
l.i• n amki. 

Sędzia p. Olewski przerywał grę w mo· 
:ren ~eh n:eodpowiedn:ch dla drużyny p0szko 
icw,nej i tak zwykle f:>\·ło. że tracJ n'l. rym ... 
w c1ew. Pubh:znośc1 zebrało się O<oi:.J i 1Y·. 
5 eC\1 

Howy s11kces ol~rzy 
,,Partyzznta" 

\\1rzoraj na tr~s'e Łńdi. - Sieradz z oo• 
powrotem odh l s!ę wyścig kolarski na 100 
km o M'strzostwo ·województwa łódzk i ego. 
Wyśc;g zako1iczyl s1ę nowym sukcesem ko­
li!rry ,.P11rtyzanta'". Pierwsze m:ejsce i tytuł 
mistrza zdobył Pietraszewski Lucjan, który za 
Zduńską Wolą m:ał defekt (spadł mu łańcuch) 
1 pozostał za czołówką o 3 km. P:etl'e.szewsk' 
dc>'.7.erl.I i wygrał wy~cig na fiJliszu. 

Wyniki techn;.-me: 
I. Pietras1ew;:k1 L. („Partyzant") - 2:58.41. 

2. Czyż (ŁKS). 3. Grielak (,,Partyzant"), 4. 
Wojcieszek („Partyzant") w tym samym cza· 
s:f>, 5. Stolcrczyk (Naprzód), 6. Sałyga (Odz;ez) 
7 Le5kiewin Lndwik. 

Wyscig z11ko1iczyło 10 zawodników. St3.r­
towato 15. 

Wczora~sze wyniki I gowe 
Podajemy wyniki wczorajszych EOpot.1'.'ll\ 

J;gowvch. 
zzk - Warta 2:0 (I :O). · 
Wisła - Garharniil 4:0 (3:0). 
Legia - Polonia (Warszawa) 1:0 (0:0), 
ŁKS - Widzew 6:2 (4:1). 
R•Jcb AKS 2:0 (1 :O) . 
Polonia (Bytom) - Rymer 3:1 (3:0). 

Na ohsza.r1e w'elkiPqn "t"'rl'onn om; pi iskie 
qn ur1F·hqmi0nv hęd1·e m'lłV ~·~rlion. kt.'iry 
-,05 ~rlać będz;e kah;nv -z n.itrvsk;imi. M.ily 
°'arl'"n orze-zn~rionv i"'!'• nR 71!wndv o<fki!r· 
skie : łekkoatletv<"rne. N11 <;t~rl1onie 0'7V<Totn­
wuie s'ę rńwn:eż 9 k:orlów teniirnwvrh I ~ "" 
senv pływackie. 

Prace tP«hnlnrP pny bud0w'e. stadionu o· Ił' z nqrzet&iu 
lim;->iiskiPn·~ ')row1Hi1.rnt> są we w!Mnym 1a· 

kre>sie or1p7 r<nm'tet Odhudowy St11dfom1. O W d:ugim dniu turnieju zapaśnkzego ~ 
TJrÓr7 ::lf)O r.1hntn 1 kńw. orarujarv<'h po tO go- Belgrarlz1e walczyło 4 Polaków, którzy nie­
ii!n d7i<>nniP 111tr11dni0na iest również mh· stety przegrali swe walki. Strożek przegrał 2 
iziP7 "rfl'· n '.-fn.' i.' $lu7.h11 Pn i"ct>" .. Jnna<'V od C.zechęm Tu hi, Go ks przegrał z Jugosłowia­
°'11ri0w11 •'I h1ez::11ę lekkoatletyczna 1 tor moto· m~em Crnzdi, Bajorek uległ Czechowi Naipln-

1 cyklowy. ! "''· a Kozyreki uleo:ł na ło:0atki BobisowL 

• 


